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Artystów tworzących Grupę 25+ dzia-
łającą przy parafii Miłosierdzia Bożego 
w Brzesku z całą pewnością nazwać 
można specjalistami od Bałuckiego. 
Z powodzeniem wystawili oni bowiem 
już czwartą sztukę tego autora.

Str. 5

Urząd Miejski przystępuje do realizacji 
projektu „Cyberbezpiecznie w Brze-
sku” będącego rezultatem strate-
gicznego podejścia do działań zwią-
zanych z cyfryzacją. Brzeski samorząd 
pozyskał na ten cel unijne środki.

Str. 32

W Domu Ludowym w Buczu została 
rozegrana pierwsza kolejka Brze-
skiej Ligi Darta (BLD) organizowana 
przez Ligę Darta, Urząd Miejski i Ma-
riusza Świątkowskiego, głównego 
pomysłodawcę i koordynatora tych 
rozgrywek. 
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Dochody gminy w 2024 roku 
zostały ustalone w wysokości 
198 555 730,66 zł. Wydatki zaplano-
wano na poziomie 205 107 730,66 zł. 
Deficyt, który wyniesie 6 552 000 zł, 

zostanie pokryty z nadwyżek pie-
niężnych na bieżącym rachunku 
(312 000 zł) oraz z zaciąganych po-
życzek (6  240  000 zł). W budżecie 
zabezpieczono środki na rezerwę 

ogólną (400 000 zł) i rezerwy celo-
we (1 728 000 zł). 

Tradycyjnie największa część 
budżetu po stronie wydatków zwią-
zana jest z oświatą i wychowa-
niem. Brzescy radni przeznaczyli 
na realizację zadań w tym zakresie 
aż 89  014  838,66 zł (52,25 procent 
ogółu zaplanowanych wydatków). 
Na drugim miejscu znajdują się 
wydatki dotyczące kultury fizycznej 
(22 706 260,72), a składają się na nie 
głównie koszty utrzymania, remon-
tów i budowy obiektów sportowych. 
Na zadania związane z gospodarką 
komunalną i ochroną środowiska 
przeznaczono 15  342  065 zł. Tyle 
kosztuje roczne oczyszczanie miast 
i wsi, utrzymanie zieleni, ochrona 
powietrza, schroniska dla zwie-
rząt, oświetlenie ulic oraz pozosta-
łe działania w ramach gospodarki 
odpadami. 

Na wydatki dotyczące transpor-
tu i łączności brzeski samorząd pla-
nuje wydać 13 553 795,41 zł, w tym 

między innymi 1 350 000 zł na lokal-
ny transport zbiorowy, 150 tysięcy 
na utrzymywania i funkcjonowanie 
przystanków komunikacyjnych oraz 
ponad 10 milionów na inwesty-
cje drogowe. Największa z nich to 
kontynuacja remontów gminnych 
dróg w obrębie Brzeska (osiedla 
i śródmieście), na którą w 2024 roku 
przeznaczono ponad 6 milionów 
złotych. Spore inwestycje realizo-
wane też będą w zakresie oświa-
ty i sportu. Zakończona zostanie 
budowa miasteczka rowerowego 
i placu zabaw przy Zespole Szkol-
no-Przedszkolnym w Brzesku, na 
którą w nowym roku Urząd Miej-
ski wyda blisko 2,5 mln zł. W 2024 
w całości zostanie zrealizowana 
budowa dwóch przyszkolnych sal 
sportowych – w Buczu i Porębie 
Spytkowskiej, a w budżecie na te 
zadania zapisano łącznie 7,1 mln zł. 
Do tematu tegorocznego budżetu 
powracamy kilkakrotnie wewnątrz 
bieżącego wydania BIM-u. WP 

Budżet gminy na 2024 rok
Najważniejszym punktem grudniowej sesji Rady Miejskiej było zatwierdzenie budżetu na 2024 rok. Uchwała w tej sprawie zo-
stała podjęta jednogłośnie – w obradach uczestniczyło 19 radnych i wszyscy zgodnie głosowali „za”. 

Przygotowania do brzeskiego 32. Finału Wielkiej Orkiestry Świą-
tecznej Pomocy trwają w najlepsze. W tym roku gramy na rzecz 
zakupu sprzętu do diagnozowania, monitorowania i rehabili-
tacji chorób płuc pacjentów na oddziałach pulmonologicznych 
dla dzieci i dorosłych. Więcej na ten temat na stronie 16. 

Oświadczenie brzeskich radnych
Na grudniowej sesji przedstawiciele brzeskiego samorządu 
wydali oficjalne oświadczenie w sprawie starań o odszko-
dowania za szkody wyrządzone Polakom w wyniku II woj-
ny światowej. Nawiązali tym samym do uchwały Sejmu 
Rzeczypospolitej Polskiej z dnia 14 września 2022 r. Poniżej 
cytujemy treść tego oświadczenia. 

„Cała Polska, w tym Miasto i Gmina Brzesko zostały bardzo ciężko do-
świadczone przez agresję, a następnie okupację niemiecką, ale rów-
nież agresję i późniejszą okupację Związku Socjalistycznych Republik 
Radzieckich, którego spadkobiercą jest Federacja Rosyjska. W wyniku 
agresji i okupacji nasz kraj poniósł największe straty spośród wszystkich 
państw doświadczonych II wojną światową, przede wszystkim: ogromne 
straty ludzkie, ponieważ pozbawionych życia zostało 6 milionów Pola-
ków, którzy zginęli w niemieckich obozach koncentracyjnych w niewy-
obrażalnych cierpieniach, ale też w obozach pracy na Syberii. 

Ginęli walcząc na frontach, walcząc w podziemiu i partyzantce. Zginęli, 
bo walczyli o Polskę, walczyli dla nas, abyśmy mogli żyć w wolnej i niepod-
ległej Ojczyźnie. Do dzisiaj nieznane są losy tysięcy bezimiennych, nieznane 
są miejsca ich spoczynku, miejsca w których zostali pochowani. Ogromne 
straty materialne i niematerialne, gdyż zniszczona została infrastruktura: 
budynki mieszkalne i użyteczności publicznej, zakłady przemysłowe, zabyt-
ki kultury, zbiory muzealne, drogi, mosty, trakcje kolejowe itd. 

Niemcy jak i Rosjanie grabili nasz majątek narodowy, grabili dobytek 
ludności cywilnej, a naszych Rodaków wysiedlali z ich domów. Dlate-
go mamy pełne prawo domagać się jednoznacznego przyjęcia przez 
Rząd Republiki Federalnej Niemiec oraz Rząd Federacji Rosyjskiej odpo-
wiedzialności moralnej, politycznej, historycznej, prawnej oraz finanso-
wej nie tylko za zrujnowanie i zniszczenie naszego kraju, Brzeska, naszej 
Gminy, ale przede wszystkim za miliony istnień ludzkich barbarzyńsko 
zamordowanych przez obu agresorów. 

Powinnością i odpowiedzialnością naszą jest wobec Polaków, Mało-
polan, Mieszkańców Brzeska i Gminy Brzesko poprzeć proces pozyskania 
odszkodowań wojennych. Proces ten będzie zapewne trudny i długo-
trwały, jednak postawienie tej sprawy jasno i jednoznacznie jest naszym 
obowiązkiem wobec tych, którym odebrano możliwość normalnego 
i spokojnego życia, wobec tych, którzy stracili szansę na normalny roz-
wój, utracili członków swoich rodzin oraz dorobek całego życia”. 
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Oficjalnie nowa LGD istnieje od 16 
września 2022 roku, kiedy to zosta-
ła wpisana do Krajowego Rejestru 
Sądowego. Chęć przystąpienia 
do niej wyraziło 11 gmin, które wcze-
śniej należały do dwóch Lokalnych 
Grup Działania – „Kwartetu Na 
Przedgórzu” oraz „Na Śliwkowym 
Szlaku”. Tymi gminami są (w po-
rządku alfabetycznym): Borzęcin, 
Brzesko, Czchów, Dębno, Gnojnik, 
Gródek nad Dunajcem, Iwkowa, 
Korzenna, Lipnica Murowana, Łoso-
sina Dolna i Radłów. Łącznie liczą 
132 367 mieszkańców (dane GUS za 
rok 2020). Zakres działalności Wrót 
Karpat jest bardzo szeroki. Obej-
muje organizację i finansowanie 
szkoleń, imprez kulturalnych, spor-
towych, turystycznych i rekreacyj-
nych. Stowarzyszenie wspierać 
będzie przedsięwzięcia na rzecz 
zwiększenia aktywności gospodar-
czej. Służyć ma przedsiębiorcom 
i rolnikom. Przede wszystkim będzie 
mieć większe (niż dotychczasowe, 
mniejsze LGD) możliwości realizacji 
unijnych programów, w tym działań 
inwestycyjnych i projektów o cha-
rakterze społecznym. 

Funkcjonowanie LGD w aktual-
nych realiach opiera się na zasa-
dzie wielofunduszowości. Źródłami 
finansowania są Plan Strategiczny 
dla Wspólnej Polityki Rolnej, Europej-
ski Fundusz Rozwoju Regionalnego 
oraz Europejski Fundusz Społeczny. 

Doświadczony Zarząd
Skład Zarządu LGD Wrota Karpat 
tworzą ludzie, którzy już wcześniej 
działali w podobnych stowarzysze-
niach, a więc osoby dysponujące 
sporym doświadczeniem w tym 
zakresie. Prezesem został wybrany 
Piotr Kania, reprezentujący Borzęcin 
dotychczasowy prezes LGD Kwartet 
Na Przedgórzu. Funkcję wiceprezesa 
powierzono Katarzynie Jasnos z Iw-
kowej, zajmującej wcześniej stano-
wisko prezesa LGD Na Śliwkowym 
Szlaku. Naszą gminę w 10-osobo-
wym zarządzie reprezentują za-
stępca burmistrza Brzeska Grzegorz 
Brach oraz dyrektor Wydziału Strategii 
i Rozwoju UM Barbara Kuczek. Ponad-
to w zarządzie zasiadają: Magdalena 
Cięciwa (Łososina Dolna), Renata Po-
lek (Lipnica Murowana), Jarosław Gur-
gul (Czchów), Krzysztof Ogorzałek 

(Korzenna), Jacek Szklarz (Dęb-
no) oraz Rafał Traczyk (Radłów). 
Nad zarządem nadzór sprawuje 
Rada Nadzorcza w składzie: Pau-
lina Gajec (Gnojnik), Joanna Ko-
peć (Radłów) oraz Leopold Ogo-
rzałek (Gródek nad Dunajcem). 

Ponad 8 milionów 
W pierwszym okresie działalności 
nowy zarząd skupił się na spotka-
niach informacyjnych z mieszkań-
cami gmin, na opracowaniu sta-
tutu Stowarzyszenia, ale przede na 
konstruowaniu Lokalnej Strategii 
Rozwoju niezbędnej do pozyskania 
funduszy na działalność statutową. 
Strategia została złożona 7 czerw-
ca 2023 roku w Urzędzie Marszał-
kowskim Województwa Małopol-
skiego. Dokument został wnikliwie 
rozpatrzony przez merytorycznych 
pracowników, którzy w grudniu go 
zatwierdzili, co skutkować będzie 
przekazaniem na konto LGD Wro-
ta Karpat 8,5 miliona euro (blisko 
37 milionów złotych). 

Nasza wspólna praca nad doku-
mentem, uzyskała pozytywną ocenę 
UMWM, co jest dla nas ogromnym 
powodem do satysfakcji. Dzięku-
jemy uczestnikom spotkań konsul-
tacyjnych, organizacjom, osobom 
fizycznym, przedsiębiorcom, samo-
rządom lokalnym, członkom Zarzą-
du i wszystkim, którzy współtworzyli 

strategię. (…) Z jednej strony jest to 
duże wyzwanie jakie stoi przed nami 
w nowym okresie programowania, 
z drugiej natomiast jest to ogrom-
na szansa na poprawę jakości życia 
mieszkańców, aktywizację społe-
czeństwa i rozwój obszaru – czyta-
my na oficjalnej stronie internetowej 
Stowarzyszenia. 

Umowa w sprawie przekazania 
funduszy zostanie podpisana jesz-
cze w styczniu br. (prawdopodobnie 
stało się to jeszcze przed zamknię-
ciem bieżącego wydania BIM-u). 
Następnie zostaną uruchomione 
działania mające na celu opraco-
wanie harmonogramów i regula-
minów dotyczących pozyskiwania 
środków finansowych z europej-
skich funduszy. 

Niedługo zostanie otwarta sie-
dziba LGD Wrota Karpat, która bę-
dzie się mieścić przy ulicy Kościusz-
ki 2 w Brzesku. Już teraz czynna jest 
strona internetowa (www.lgdwro-
takarpat.pl), na której sukcesywnie 
ukazują się informacje dotyczące 
bieżącej działalności Stowarzysze-
nia (komunikaty zamieszczane są 
także na profilu na portalu społecz-
nościowym). Nadal można też kon-
taktować się z biurem LGD Kwartet 
Na Przedgórzu (tel. 14 684 66 66), 
którego pracownicy udzielają wy-
czerpujących wiadomości. RN

LGD Wrota Karpat

Radni miejscy podjęli w grudniu uchwałę w sprawie wyrażenia 
woli przystąpienia Gminy Brzesko do Lokalnej Grupy Działania 
Stowarzyszenie „Wrota Karpat”. 
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Całkowity koszt działań mających 
na celu zapewnienie stuprocento-
wego bezpieczeństwa w środowi-
sku cyfrowym wynieść ma 868 950 
złotych. Pozyskane dofinansowanie 
stanowi 93 procent tej kwoty i wyno-
si 808 123,94 zł. Wkład własny gminy 
w to przedsięwzięcie to 60 826,06 zł. 

Realizacja projektu „Cyberbez-
piecznie w Brzesku” przebiegać bę-
dzie trzytorowo, a jego głównymi ce-
lami są: zwiększenie ochrony przed 
atakami i wyciekami danych, pod-
niesienie świadomości i kompetencji 
pracowników, aktualizacja Systemu 
Zarządzania Bezpieczeństwem In-
formacji oraz rozwój infrastruktury IT 
(urządzeń techniki informatycznej). 
Najważniejsze w tym wszystkim jest 
zwiększenie bezpieczeństwa w pro-
cedowaniu spraw dotyczących każ-
dego mieszkańca gminy. 

W Urzędzie Miejskim gromadzi-
my coraz więcej danych w wersji 
cyfrowej, dlatego coraz bardziej 
realne stają się zagrożenia pole-
gające na niedozwolonej ingerencji 
z zewnątrz w nasze zasoby. 

Decyzja o przystąpieniu do pro-
jektu została podjęta po dokład-
nej analizie posiadanych zasobów 
i narzędzi chroniących środowisko 
informatyczne, której wyniki po-
twierdziły o konieczności podnie-
sienia odporności na zagrożenia 
cybernetyczne – tłumaczy bur-
mistrz Tomasz Latocha, po czym 
dodaje – Nasza gmina szczyci się 
otwartością i dbałością o godność 
każdego człowieka. W ramach pro-
jektu planujemy rozwiązania za-
pewniające pełną dostępność dla 
osób z niepełnosprawnościami. 

Wdrażane oprogramowanie bę-
dzie miało między innymi takie funk-
cje jak powiększenie tekstu dla osób 
słabowidzących i niewidomych, czy 

przekształcenie mowy na tekst dla 
niesłyszących. Projekt obejmie roz-
budowę systemu nie tylko w samym 
Urzędzie Miejskim, ale też w Miejskim 
Ośrodku Pomocy Społecznej. 

Zakup i instalacja oprogramo-
wania, gwarantującego zamierzony 
efekt całego programu, poprzedzo-
na będzie wielopłaszczyznowymi 
analizami i doradztwem, które prze-
prowadzi wyspecjalizowana firma, 
odpowiedzialna również za sporzą-
dzenie wszelkiej niezbędnej doku-
mentacji projektowej i przetargowej. 
W jej kompetencji będzie również or-
ganizacja szkoleń dla pracowników. 

Trzy serwery… 
We wniosku o dofinansowanie, spo-
rządzonym przez Urząd Miejski, wy-
szczególnione zostały trzy zadania. 
Dwa z nich polegają na wspomnia-
nych wcześniej analizach i szko-
leniach. W trzecim ujęte są zakup, 
dostawa oraz instalacja oprogra-
mowania i urządzeń. 

W projekcie mowa jest o pla-
nowanym zakupie trzech serwerów 
zapewniających wzmocnienie sta-
bilności działania systemów, zmniej-
szenie czynników powodujących 
przestoje i awarie oraz zwiększenie 
odporności na zagrożenia zewnętrz-
ne, a także wzrost wydajności prze-
twarzanych baz danych. Wpłynie to 
pozytywnie na usługi świadczone 
przez urząd dla mieszkańców i przed-
siębiorstw. Jeden z tych serwerów 
będzie mieć szczególne znaczenie. 

Jego zadaniem będzie wykrywanie 
zagrożeń i podejmowanie odpo-
wiednich działań zaradczych.

… i agregat
Doświadczenia ostatnich lat wska-
zują na uciążliwość występujących 
przerw w dostawie energii elek-
trycznej. Nie są one zbyt częste, jed-
nak za każdym razem skutecznie 
paraliżują pracę Urzędu Miejskiego, 
w którym zasilane prądem kompu-
tery i urządzenia są standardowy-
mi i niezbędnymi narzędziami. Już 
w niedalekiej przyszłości problem 
przestanie całkowicie istnieć, bo-
wiem w projekcie przewidziany jest 
zakup agregatu prądotwórczego, 
gwarantujący pełną samowystar-
czalność w tym zakresie. Niezależ-
nie od tego planuje się doposażenie 
infrastruktury zasilania awaryjnego 
minimalizującego ryzyko utraty da-
nych w przypadku nagłej przerwy 
w dostawie energii elektrycznej, 
co pozwoli na zwiększenie stabil-
ności i bezpieczeństwa przetwarza-
nia danych. 

Zakres wszystkich działań uję-
tych w projekcie jest bardzo sze-
roki i najeżony mnóstwem termi-
nów zrozumiałych dla wytrawnych 
informatyków. My przedstawiliśmy 
pokrótce najważniejsze jego punk-
ty i spodziewane efekty, w których 
najważniejsze jest bezpieczeństwo 
wszystkich osób korzystających 
z usług Urzędu Miejskiego w Brze-
sku. RN

Brzesko bezpieczne w cyberprzestrzeni
Urząd Miejski przystępuje do realizacji projektu „Cyberbezpiecznie w Brzesku” będącego rezultatem strategicznego podejścia 
do działań związanych z cyfryzacją. Brzeski samorząd na zadania w tym zakresie pozyskał dofinansowanie w wysokości ponad 
800 tysięcy złotych z puli unijnych środków będących w dyspozycji Funduszy Europejskich na Rozwój Cyfrowy.
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Samochód został zakupiony dzięki dofinansowa-
niu pozyskanemu przez Urząd Miejski z Rządowego 
Programu Bezpieczna Polska. Starania brzeskiego 
samorządu wsparł Zarząd Województwa Mało-
polskiego. Wniosek o przyznanie dotacji został 
sporządzony w oparciu o sugestie władz gminy 
Brzesko, które wskazały wybraną jednostkę OSP.

W kosztach zakupu samochodu partycy-
powały trzy instytucje. 233 920 zł (85 procent 
wartości pojazdu) pochodzi z Regionalnego 
Programu Operacyjnego Województwa Mało-
polskiego, 27 520 zł (10 procent) z budżetu pań-
stwa, a 13 760 zł (5 procent) ze środków wła-
snych gminy. 

Na zewnątrz nowy pojazd pozornie nie różni 
się niczym od samochodu seryjnego. Wyróżnia 
go, charakterystyczny dla służb przeciwpożaro-
wych czerwony kolor, a przede wszystkim wypo-
sażenie. Wewnątrz mogącego pomieścić 6 osób 
auta zamontowany został sprzęt strażacki nie-
zbędny podczas akcji ratunkowych. Montaż od-
był się zgodnie z zaleceniami druhów z jednostki 
OSP Wokowice. 

Nie tylko samochód
W poprzednim roku OSP Wokowice wzbogaciła 
się o także 22 komplety umundurowania, w które 
zostali wyposażeni druhny i druhowie działającej 
w strukturach tej jednostki Młodzieżowej Drużyny 
Pożarniczej. Koszt zakupu wyniósł 4509 złotych, 
przy czym 1720 złotych to dofinansowanie pozy-
skane przez brzeski samorząd od WFOŚiGW w ra-
mach programu „Mały Strażak”, a 2789 złotych 
stanowiły środki własne gminy. 

Druhny z Młodzieżowej Drużyny Pożarni-
czej zwyciężyły w rozegranych w maju Gmin-
nych Zawodach. Nie dysponowały jeszcze wtedy 
ubraniami koszarowymi, a mimo to sięgnęły po 
pierwsze miejsce i tytuły mistrzyń gminy. Na ten 
zakup w pełni więc sobie zasłużyły. Tak samo jak 
na wycieczkę do Energylandii, którą ufundował 
im i pozostałym startującym w zawodach druży-
nom młodzieżowym burmistrz Brzeska. JZ

Działalność OSP już dawno przestała się koja-
rzyć tylko z gaszeniem pożarów. Dzisiaj są to 
wysoce wyspecjalizowane jednostki niosące 
pomoc w każdej sytuacji powodującej zagro-
żenie dla naszego życia, zdrowia i mienia. Wy-
magają stałego inwestowania i zaopatrzenia 
w sprzęt najnowszej generacji. Odwdzięczają 
się sprawnie przeprowadzanymi akcjami ra-
towniczymi, dzięki czemu skutki klęsk żywio-
łowych zostają sprowadzane do minimum, 
a wszyscy mogą czuć się bezpiecznie.

Można się było o tym przekonać chociaż-
by 26 sierpnia ubiegłego roku, kiedy to połu-
dniowa część powiatu brzeskiego znalazła się 
w centrum silnego frontu burzowego. W su-
mie do następnego dnia w Komendzie Po-
wiatowej PSP w Brzesku odnotowano ponad 
300 interwencji. 

Skutki nawałnicy dosięgły również gminę 
Brzesko. Wprawdzie w mniejszym stopniu, niż 
miało to miejsce w gminie Czchów, jednak 
strażacy-ochotnicy mieli pełne ręce roboty 
– szczególnie z jednostek OSP Poręba Spyt-
kowska i Szczepanów, a także OSP Jadowniki 
i OSP Jasień. 

Druhowie z OSP Szczepanów uczestniczyli 
w działaniach na terenie nie tylko swojej miej-
scowości, ale też w Brzesku, Buczu, Mokrzy-
skach i Jadownikach. Dodatkowo jeden za-
stęp z tej jednostki, wyposażony w samochód 
GLBA, został skierowany do pomocy w usuwa-
niu szkód w gminie Czchów. Druhowie z Poręby 
Spytkowskiej sporo pracy mieli w swojej miej-
scowości. Na swoim profilu facebook’owym 
w ciągu ostatniego sierpniowego weekendu 
odnotowali 10 interwencji, a w rzeczywistości 
było ich znacznie więcej.

363  240 złotych – taką kwotę prze-
znaczył brzeski samorząd na bieżącą 
działalność Ochotniczych Straży Po-
żarnych w 2023 roku. We wszystkich 
jednostkach działających na terenie 
gminy Brzesko zrzeszonych jest po-
nad 400 strażaków. 

Nowy pojazd pod choinkę
Druhowie z jednostki OSP Wokowice otrzymali w zeszłym roku wspaniały prezent 
gwiazdkowy. Tuż przed Świętami Bożego Narodzenia w garażu miejscowej remizy 
stanął fabrycznie nowy lekki samochód ratownictwa medycznego z funkcją gaśni-
czą – wart 275 200 złotych renault Master 4x2. 

26 sierpnia ubiegłego roku można się było przekonać, jak profesjonalnie są wyszkoleni strażacy w gminie 
Brzesko. 
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W 2023 roku Urząd Miejski za-
kupił również mundury i spe-
cjalistyczne urządzenia dzięki 
dofinansowaniu z Funduszu 
Sprawiedliwości. Koszt zakupu 
przekazanego sprzętu wyniósł 
70 165 zł, z czego 69 463 złote to 
środki z Ministerstwa Sprawie-
dliwości. Zakupiono 8 tłocznych 
węży pożarniczych, 5 komple-
tów umundurowania bojowe-
go oraz pilarkę, przedłużacz 
bębnowy, detektor prądu prze-
miennego i zestaw narzędziowy, 
a także automatyczny maszt na 
tzw. akumulatorową najaśni-
cę LED i wyciągarkę Kangaro-
owinch. Sprzęt został zakupiony 
dla OSP Mokrzyska.

Bezpieczna Małopolska 
Projekt Bezpieczna Małopolska, którego liderem jest Województwo Małopolskie, zakłada zakup 47 lekkich samo-
chodów ratownictwa technicznego z funkcją gaśniczą. Partnerami Projektu są gminy, które zostały wybrane 
w ramach ogłoszonego Konkursu. Zarząd Województwa Małopolskiego Uchwałą nr 1903/22 z dnia 2 listopada 
2022 r. wybrał 28 Partnerów na listę podstawową oraz 24 na listę rezerwową.

Projekt realizuje Biuro Inwestycji Strategicznych, które odpowiada za przygotowanie dokumentacji aplika-
cyjnej, pozyskanie środków UE i ich późniejsze rozliczenie. 

Realizacja Projektu przyczyni się do zwiększenia skuteczności i szybkości reagowania, a zarazem poprawi 
warunki pracy służb działających na rzecz bezpieczeństwa i ratownictwa w Województwie Małopolskim. Dzięki 
temu nastąpi wzmocnienie potencjału technicznego małopolskich służb ratowniczych w sytuacjach zagrożenia, 
w zakresie: klęsk żywiołowych (pożarów i powodzi), katastrof technicznych, wypadków komunikacyjnych, awarii. 

Projekt jest współfinansowany ze środków Unii Europejskiej w ramach Priorytetu V Regionalnego Programu 
Operacyjnego Województwa Małopolskiego na lata 2014-2020 – Działanie 5.1 Adaptacja do zmian klimatu, Pod-
działanie 5.1.2 Wsparcie służb ratunkowych. 

Całkowita wartość Projektu: 13 128 416,00 PLN 
Kwota dofinansowania (85% EFRR): 11 159 153,60 PLN 
Kwota dofinansowania z Budżetu Państwa (10%): 1 312 841,60 zł 
Lata realizacji 2022-2023

Młode druhny z OSP Wokowice zwyciężyły w ubiegłorocznych Gminnych Zawo-
dach Sportowo-Pożarniczych. 

Zarząd Oddziału Gminnego OSP 
w Brzesku w obecnym składzie funk-
cjonuje od 19 listopada 2021 roku, 
kiedy to zakończyła się poprzednia 
kadencja. Funkcję prezesa pełni Ma-
rian Czarnik z Wokowic – jeden z naj-
bardziej doświadczonych strażaków 
w gminie. W codziennych obowiąz-
kach wspierają go wiceprezesowie 
Leszek Klimek i Tomasz Latocha oraz 
Michał Loranty (sekretarz), Daniel 
Szczupał (skarbnik) i Krzysztof Ra-
chwał (komendant gminny). Ponad-
to w skład zarządu wchodzą: Krzysz-
tof Pacura, Zdzisław Reczek, Dariusz 
Seidler, Marek Śmietana oraz Bogu-
sław Wawryka. Nad pracami zarządu 
czuwa komisja rewizyjna w składzie: 
Aleksandra Dumara (przewodniczą-
ca), Tomasz Multarzyński (wiceprze-
wodniczący) oraz Adam Cisak. 

***
W natłoku ubiegłorocznych wyda-
rzeń, naszej czujnej uwadze umknął 
wspaniały sukces strażaków ze 
Szczepanowa, odniesiony jesienią 
podczas Zawodów Medycznych 
jednostek OSP powiatu brzeskiego. 
Zawody odbyły się w październi-
ku ub. r. na terenie gminy Czchów, 
a uczestniczyło w nich 21 jednostek 
ochrony przeciwpożarowej oraz re-
prezentacja brzeskiej policji. Każ-
da drużyna musiała wykazać się 

umiejętnościami w czterech róż-
nych sytuacjach. Pierwsze zadanie 
polegało na udzieleniu pomocy po-
szkodowanemu w wyniku wybuchu 
pieca w kotłowni. W drugim na ratu-
nek oczekiwał człowiek przebywają-
cy przez długi czas w zimnej wodzie. 
Trzecia konkurencja wiązała się 
z ratowaniem człowieka rannego 
na skutek upadku z dużej wysoko-
ści. W ostatniej akcji ratownicy mieli 
do czynienia z nieprzytomną osobą, 
która wymagała pomocy udzielo-
nej z wykorzystaniem sprzętu AED. 

Szczepanowska ekipa z każde-
go zadania wywiązała się znakomi-
cie. W trzech pierwszych konkuren-
cjach zajmowała drugie miejsce, 
a w ostatniej była najlepsza. Walka 
o końcowy sukces toczyła się do sa-
mego końca rywalizacji. Ostatecz-
nie zwyciężyła jednostka OSP Szcze-
panów, która zaledwie o 5 punktów 
wyprzedziła OSP Biesiadki. Na trze-
cim miejscu zmagania zakończyła 
KPP Brzesko. 

***
Podsumowując ubiegły rok, należy 
przypomnieć, że w kwietniu zakoń-
czył się w Jasieniu remont pomiesz-
czeń remizy miejscowej jednostki 
Ochotniczej Straży Pożarnej. Grun-
townie odnowione zostały główna 
sala, kuchnia i klatka schodowa. 

Koszt modernizacji obiektu wyniósł 
26 112,90 złotych brutto i został w ca-
łości pokryty ze środków przezna-
czonych w budżecie na utrzymanie 
gminnych nieruchomości. O prze-
prowadzenie remontu wnioskowa-
ła Paulina Gajda, przewodnicząca 
Koła Gospodyń Wiejskich w Jasieniu, 
które często korzysta z pomieszczeń 
remizy. Wniosek poparł radny Leszek 
Klimek, na co dzień pełniący również 
funkcję prezesa miejscowej OSP.

***
Wielkimi krokami zbliża się okrą-
gły jubileusz jednostki OSP Brzesko, 
która w tym roku obchodzić będzie 
150-lecie działalności. Rocznicowe 
uroczystości zaplanowane są na 
przełom maja i czerwca.

Brzeska jednostka jest jedną 
z najstarszych w województwie ma-
łopolskim. Założono ją w 1874 roku. 

***
460 710 złotych przeznaczyli radni 
miejscy w tegorocznym budżecie 
na pokrycie działalności jedno-
stek OSP w gminie. W porównaniu 
z rokiem ubiegłym jest to o pra-
wie 100 tysięcy więcej. Z tej kwo-
ty 400  710 złotych pochłoną tzw. 
wydatki bieżące (wynagrodzenia 
i pochodne, realizacja statuto-
wych zadań, świadczenia na rzecz 
osób fizycznych, itp.). Na inwesty-
cje i zakupy inwestycyjne w za-
kresie ochrony przeciwpożarowej 
zabezpieczono 60 000 złotych. 
Opracował JZ

Prosto z remizy

Na zdjęciu od lewej: prezes ZG OSP Marian Czarnik, wiceprezes Tomasz Latocha 
oraz komendant gminny Krzysztof Rachwał.

Drużyna ratownicza OSP Szczepanów z pucharem za zwycięstwo w Powiatowych 
Zawodach Medycznych. Ta sama jednostka zajęła też trzecie miejsce w Powiato-
wych Zawodach Sportowo-Pożarniczych, w kategorii seniorek. 
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Decyzję podjął komendant wojewódzki PSP 
w Krakowie, nadbrygadier Piotr Filipek. Ten cenny 
noworoczny upominek odebrali prezes zarządu 
OSP Szczepanów Zdzisław Reczek oraz wicepre-
zes Dominik Pałka. Przekazany samochód typu 
GBA 2,5/25 to pojazd na podwoziu MAN TGM 
13.280 i napędzie 4x4. W pierwszej kolejności wy-
korzystywany jest do usuwania skutków anomalii 
pogodowych oraz gaszenia pożarów nieużytków 

i kompleksów leśnych. Służy też w akcjach 
ratunkowych związanych z wydarzeniami 
drogowymi. Obsługiwane przez 6-osobową za-
łogę auto wyposażone jest w zbiornik wody o po-
jemności 2500 litrów oraz zbiornik środka pia-
notwórczego o pojemności 250 litrów.

Ten pojazd to w ostatnich dwóch latach kolej-
ne ważne uzupełnienie i wzbogacenie bazy sprzę-
towej OSP Szczepanów. Wspomnieć wypada, 

że w połowie 2022 roku Urząd Miejski w Brzesku 
zakupił dla tej jednostki ciężki samochód ratowni-
czy marki MAN TGM. Jest to auto typu GCBA 5/32, 
przystosowane do obsługi przez 6-osobową zało-
gę. Posiada moc maksymalną 340 KM oraz napęd 
4x4. Wyposażony jest w autopompę dwuzakreso-
wą, dozownik ręczny lub automatyczny, linię szyb-
kiego natarcia oraz nowoczesne działko wodno-
-pianowe. Koszt zakupu wyniósł wtedy blisko 400 
tysięcy złotych i został w całości pokryty ze środ-
ków własnych gminy Brzesko. 

Należąca do Krajowego Systemu Ratowni-
czo-Gaśniczego OSP Szczepanów znajduje się 
w ścisłej czołówce jednostek najczęściej dyspo-
nowanych do akcji ratunkowych na terenie po-
wiatu brzeskiego. Tylko w zeszłym roku wyjeżdża-
ła do 68 wydarzeń. 12 z nich to akcje związane 
z gaszeniem pożarów, natomiast zdecydowa-
na większość dotyczy ratowania zdrowia i życia 
ludzkiego oraz mienia w wyniku innych zagrożeń. 
Druhowie z tej jednostki znani są z profesjonali-
zmu i sumiennego podejścia do swoich „ochotni-
czych” obowiązków. Pozostają w pełnej gotowo-
ści w każdej chwili, zarówno w dni powszednie jak 
i święta. Jedna z ich ostatnich interwencji w 2023 
roku miała miejsce w wigilijny wieczór, kiedy to 
zaangażowani byli w gaszenie płonącego samo-
chodu osobowego na autostradzie A4. JZ

Przekazany samochód typu GBA 2,5/25 to pojazd na 
podwoziu MAN TGM 13.280 i napędzie 4x4.

Konkursowe prace oceniało jury 
w składzie: Barbara Kuczek – dyrek-
tor Wydziału Strategii i Rozwoju UM, 
Ewelina Stępień – dyrektor MOK, Ju-
styna Żaba – pracowniczka UM, Ja-
goda Basista-Niemiec – pracow-
niczka MOK oraz Krzysztof Rachwał 
– komendant gminny OSP. Komisja, 
z uwagi na wysoki poziom konkursu, 
miała trudny orzech do zgryzienia. 

W kategorii najmłodszej (przed-
szkola) pierwsze miejsce zajęła Alek-

sandra Mardoń reprezentująca Ze-
spół Szkolno-Przedszkolny w Brzesku. 
Druga nagroda trafiła do Antoniego 
Bryndala, przedszkolnego kolegi Oli, 
a trzecią otrzymała Daria Sadova 
z Publicznego Przedszkola nr 3 w Brze-
sku. Komisja przyznała w tej kategorii 
wiekowej także dwa równorzędne 
wyróżnienia, które otrzymają Kacper 
Krzyściak z Dziecięcej Drużyny Po-
żarniczej w Jadownikach oraz Kac-
per Łoś z PP nr 3 w Brzesku. 

W grupie II (klasy 1-4 szkół pod-
stawowych) najwyżej oceniona zo-
stała praca, której autorką jest Han-
na Mularz ze Szkoły Podstawowej 
w Buczu. Drugie miejsce zajęła Mag-
dalena Leś, a trzecie Antoni Nosal – 
oboje reprezentują Dziecięcą Druży-
nę Pożarniczą w Jadownikach, która 
zdominowała tę kategorię wiekową. 
Świadczy o tym fakt, że troje innych 
druhów z tej drużyny otrzymało 

wyróżnienia. Są to Szymon Cury-
ło, Stanisław Nosal oraz Tymon 
Latocha. Wśród wyróżnionych są 
także Sofia Tomasik ze Szkoły Pod-
stawowej w Buczu oraz Szymon 
Grzegorzek ze Szkoły Podstawowej 
w Szczepanowie. 

Pierwsza nagroda w grupie III 
(klasy 5-8 szkół podstawowych) 
została przyznana Julii Mularz ze 
Szkoły Podstawowej w Buczu. Powo-
dy do satysfakcji z zajęcia drugie-
go miejsca ma Wiktor Gwóźdź ze 
Szkoły Podstawowej w Mokrzyskach, 
a trzecie zajął Dawid Woda z DDP 
Jadowniki. Prace Anny Mietły i Ni-
kodema Skórki (oboje z SP Bucze) 
oraz Julii Suchan (SP Szczepanów) 
zostały wyróżnione. JZ

Cel i tematyka konkursu
Konkurs ma na celu zainteresowanie dzieci, młodzieży oraz osób doro-
słych ochroną przeciwpożarową, działalnością straży pożarnych w tym 
działań ratowniczo-gaśniczych, edukacją w zakresie ochrony przeciw-
pożarowej, bezpieczeństwa i ekologii, tradycją i życiem strażackich śro-
dowisk oraz propagowaniem pozytywnych postaw społecznych, a także 
rozwój indywidualnych uzdolnień plastycznych. 

Tematyka konkursu obejmuje udział straży pożarnych w akcjach ra-
towniczo-gaśniczych, działaniach związanych z przeciwdziałaniem, zwal-
czaniem i usuwaniem skutków klęsk żywiołowych i ekologicznych oraz ra-
townictwa specjalistycznego, a także: ćwiczeniach, szkoleniach, zawodach, 
działalności prewencyjnej, wychowawczej, kulturalnej, historycznej, itp. 

Samochód dla Szczepanowa

Jednostka OSP ze Szczepanowa wzbogaciła się o średni samochód ratowniczo-
gaśniczy typu GBA. W Urzędzie Miejskim w Brzesku odbyło się spotkanie, w którym 
komendant powiatowy PSP Brzesko starszy brygadier Janusz Potera w obecności 
burmistrza Brzeska Tomasza Latochy przekazał szczepanowskim strażakom 
decyzję o przekazaniu pojazdu, który do tej pory używany był przez brzeską 
zawodową straż pożarną. 

Na zdjęciu od lewej: wiceprezes zarządu OSP Szczepanów Dominik Pałka, komendant KP PSP Brzesko Janusz 
Potera, burmistrz Tomasz Latocha oraz prezes zarządu OSP Szczepanów Zdzisław Reczek. 

Strażacki Konkurs Plastyczny
Rozstrzygnięty został gminny etap Ogólnopolskiego Strażackiego Konkursu Plastycznego 
organizowanego przez Zarząd Główny Ochotniczych Straży Pożarnych. Ocenie poddanych 
zostało 69 nadesłanych prac. Najlepsze zakwalifikowane zostały do eliminacji powiatowych. 
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W Polsce aktualnie rozmieszczonych jest około 750 pojemników przezna-
czonych do segregacji zużytego oleju. Pamiętaj, że segregacja tego rodzaju 
odpadu, jest bardzo ważna i sprzyja naszemu środowisku. Chcesz dowie-
dzieć się, gdzie w Twojej gminie zostały rozmieszczone takie pojemniki? Za-
praszamy na stronę internetową www.segregujolej.pl a w zakładce „Mapa” 

znajdziesz wszystkie punkty, gdzie można oddać zużyty olej jadalny.
Do segregacji nie potrzebujesz niczego specjalnego. Wystarczy zwykła 

butelka PET z zakrętką, najlepiej z szerszą szyjką. Miej pod ręką również pa-
pierowy ręcznik lub lejek. Pełną butelkę zanieś do najbliższego pojemnika. 

Pamiętaj, że liczy się każda kropla!

Lokalizacja pojemników w gminie Brzesko
Nasza gmina bierze udział w ekologicznym projekcie segregacji zużytych 
olejów jadalnych. Dajemy naszym mieszkańcom możliwość zbierania 
kolejnego odpadu. Służy do tego sześćdziesiąt 240-litrowych czarno-
-pomarańczowe pojemników, rozmieszczonych w każdej miejscowości. 

Pojemniki znajdują się przy każdej szkole podstawowej, przedszkolu. 
Ponadto usytuowane są przy brzeskiej kręgielni (ulica Browarna), przy 
krytej pływalni (ulica Wiejska) i w Punkcie Selektywnej Zbiórki Odpadów 
Komunalnych (ulica Przemysłowa). 

Miejski Zakład Gospodarki Mieszkaniowej rozlokował pojemniki na 
terenie dwóch osiedli – Browarna (dla numerów 3 i 5 oraz 2, 4, 6, 8 i 10), 
a także Kościuszki-Ogrodowa – dla numerów 1, 2, 3, 4 i 8 przy osiedlu 
Ogrodowa) oraz przy osiedlu Kościuszki dla numerów (65, 67 i 69).

Spółdzielnia Mieszkaniowa otrzymała do dyspozycji 10 pojemników, 
które znajdują się na osiedlach Bohaterów Westerplatte (numer 5), Bro-
warna, Jagiełły (numery 2, 5 i 7), Kościuszki (72 i 72a), Ogrodowa (14, 42 
i 44), Partyzantów oraz Wojska Polskiego (numer 5). 

Pracownicza Spółdzielnia Mieszkaniowa swoje pojemniki ustawiła 
przy ulicy Starowiejskiej 21 i 23 oraz Partyzantów 10. Dwa pojemniki, za 
sprawą Biura Usług Administracyjnych, stoją przy ulicy Partyzantów 20 
i 24 oraz jeden przy Kościuszki 70. Jest jeszcze jeden, pozostający w ge-
stii Wspólnoty Mieszkaniowej w Jasieniu przy ulicy Nowy Świat. 

Pojemniki znaleźć można także przy Domach Ludowych w Jadowni-
kach, Mokrzyskach, Okocimiu, Porębie Spytkowskiej, Sterkowcu i Woko-
wicach oraz przy remizie OSP w Jasieniu.

Z Nowym Rokiem – 
nowe wyzwania!

Remonty, o których mowa we wstę-
pie, realizowane są przy dofinan-
sowaniu z tzw. Polskiego Ładu. Przy-
pomnijmy, że dotyczą one dróg 
osiedlowych i ulic położonych w ob-
rębie śródmieścia. Całość prac wpły-
nie na poprawę płynności komuni-
kacyjnej i jakości przemieszczania 
się pojazdami. Koszt obu równolegle 
wykonywanych zadań wynosi bli-
sko 12,5 miliona zł, a dotyczą one 24 
miejskich ulic. Dofinansowanie, które 
Urząd Miejski pozyskał na ten cel, to 
około 9,3 miliona. Szerzej pisaliśmy 
o tym w grudniowym wydaniu BIM-u. 

BRZESKO

Poza tymi dwoma kluczowymi za-
daniami w samym mieście samo-
rząd zainwestuje w tym roku blisko 
2 miliony złotych na inne inwestycje. 
Wśród nich na wyróżnienie zasłu-
guje remont ulicy Browarnej, który 
obejmuje także modernizację mostu 
na Uszwicy (przy dofinansowaniu 
z RFRD). Planowane są także prace 
na ulicach Sikorskiego i Zielonej oraz 
przebudowa chodników na osiedlu 
Kościuszki-Ogrodowa. W budżecie 
na ten rok uwzględniono też budo-
wę przepustu na ulicy Wiejskiej oraz 

modernizację ulicy Słonecznej na 
odcinku od Błękitnej do Okulickiego. 
Zabezpieczono również środki na 
sporządzenie dokumentacji otwie-
rającej drogę do budowy i przebu-
dowy chodnika przy ulicy Wiejskiej, 
a także przebudowy kanału desz-
czowego w okolicy Ogródka Jorda-
nowskiego (ulica Uczestników Ruchu 
Oporu i sąsiednie). Ponadto plano-
wane jest wykonanie projektów na 
budowę tzw. Gurgulówki oraz dro-
gi w ciągu ulicy Reja bocznej(wraz 
z odwodnieniem), a także doku-
mentacji związanej z budową drogi 
do terenów przemysłowych (od uli-
cy Solskiego do Przemysłowej).  

SOŁECTWA
Prawie 1,7 miliona złotych wyda 
w tym roku Urząd Miejski na za-
dania związane z rozbudową sieci 
dróg w sołectwach. Będą to koszty 
prac remontowych, ale też przygo-
towania dokumentacji pod przyszłe 
inwestycje. 

W Jadownikach planowana jest 
budowa drogi na ulicy Szczęśliwej, 
prowadzącej do działek budowla-
nych drogi przewidzianej w Miej-
scowym Planie Zagospodarowania 
Przestrzennego oraz budowa mo-
stu i drogi łączącej DK 94 ze strefą 
przemysłową. Aby rozpocząć pro-
cedury związane z tymi zadaniami, 

należy sporządzić odpowiednią do-
kumentację, na co w tegorocznym 
budżecie zabezpieczono 300 tysięcy 
złotych. W planach jest także przy-
gotowanie dokumentacji dotyczącej 
dwóch inwestycji w Jasieniu – jedna 
z nich związana jest z budową ron-
da u zbiegu ulic Nowy Świat, Zielnej 
i Księdza Mazurkiewicza, a druga 
z ulicą Wiedeńską. Na ulicy Kamion-
ka wykonana zostanie asfaltowa na-
kładka. Mieszkańców Okocimia na 
pewno ucieszy fakt, że zbliża się roz-
poczęcie budowy drogi do osiedla 
Zalesie i tzw. Drogi do Dworu. Plano-
wana jest również budowa chodnika 
przy ulicy Zamkowej. W tym roku go-
towa będzie dokumentacja projek-
towa dotycząca tych trzech zadań. 
Jej wykonanie powinno kosztować 
łącznie 235 tysięcy złotych. W Porę-
bie Spytkowskiej w tym roku nastąpi 
rozbudowa drogi gminnej biegnącej 
przez osiedle Urocze. Koszt tej inwe-
stycji wynieść ma 510  640 złotych. 
W Szczepanowie, w ramach fundu-
szu sołeckiego, zostanie wykonane 
utwardzenie placu pomiędzy ulicą 
Źródlaną a Kaplicą Narodzenia. 

WSPÓLNE INWESTYCJE
W tegorocznym budżecie Gminy Brze-
sko zapisane jest również 300 tysięcy 
złotych, które zostaną przeznaczone 
na budowę chodników przy drogach 
pozostających w gestii powiatu brze-
skiego. Takie wspólne inwestycje re-
alizowane są co roku, a kosztami każ-
dego z takich zadań oba samorządy 
dzielą się po połowie. Urząd Miejski 
partycypować będzie także w kosz-
tach budowy skrzyżowania na dro-
dze krajowej  DK 75 u wylotu z Brzeska 
w kierunku Nowego Sącza. Na ten cel 
zarezerwowano 238 620 złotych. BD

W tym roku maszyny drogowe pojawiać się będą w Brzesku bardzo często. Także 
na ulicy Browarnej, której nawierzchnia nie tak dawno została gruntownie zmo-
dernizowana. Wraz z wiosną remont na tej ulicy będzie kontynuowany, tym ra-
zem na odcinku, na którym położony jest most.  

Tegoroczne inwestycje drogowe
Ponad 10 milionów złotych wyda w tym roku brzeski samorząd na inwestycje drogowe. Najwięcej, 
bo ponad 6 milionów na kontynuację rozpoczętych w połowie ubiegłego roku remontów 
gminnych dróg w samym mieście. Niezależnie od tych wydatków w budżecie przewidziano 
środki na remonty bieżące i inwestycje realizowane w ramach tzw. funduszu sołeckiego. 
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Wysokość funduszu sołeckiego zależy od docho-
dów gminy w ostatnich dwóch latach poprze-
dzających rok budżetowy oraz od liczby miesz-
kańców danego sołectwa. Szczegółowe zasady 
dotyczące procedur ustalania tej kwoty zostały 
zawarte w ustawie z 20 lutego 2009 roku, kiedy 
to fundusz zaczął funkcjonować. Ta sama usta-
wa mówi o tym, że decyzja o jego utworzeniu po-
zostaje w gestii gmin. W naszej gminie taka de-
cyzja podjęta została w 2018 roku, kiedy to Rada 
Miejska na sesji 28 marca podjęła uchwałę w tej 
sprawie.  W 2024 roku osiem sołectw naszej gmi-
ny ma do dyspozycji po 52 105 złotych, Wokowi-
ce – zgodnie z obowiązującymi przelicznikami – 
otrzymały 36 525,61. Przyjrzyjmy się, w jaki sposób 
zostaną te pieniądze wydatkowane. 

Mieszkańcy Bucza największą część fundu-
szu (30 tys. zł) postanowili przeznaczyć na wy-
konanie projektu i dokumentacji związanej z roz-
budową oświetlenia ulicznego. 15 tysięcy będzie 
kosztować zakup kosiarki/traktorka dla LKS Olim-
pia. Stadion w Buczu to nie tylko arena rozgrywek 
piłkarskich, ale miejsce służące rekreacji, rozryw-
ce i wypoczynkowi miejscowych mieszkańców. 
Od dwóch lat jest to również miejsce, w którym 
organizowana jest jedna z największych imprez 
integrujących lokalne społeczeństwa całej gmi-
ny – Sportowe Igrzyska Sołectw. 7 105 zł zarezer-
wowano na kupno szafy chłodniczej do Domu 
Ludowego, będącego centrum kulturalnym Bu-
cza, w którym odbywają się także zebrania wiej-
skie, spotkania integracyjne oraz inne wydarze-
nia o charakterze kulturalnym i społecznym. 

W Jadownikach najwięcej pieniędzy prze-
znaczono na inwestycje w infrastrukturę drogową. 
36 105 złotych powinna kosztować modernizacja 

dróg dojazdowych do pól, na przeciwległych 
krańcach wsi (ulica Maszkienicka i droga do-
jazdowa do wieży widokowej). Przewidziany jest 
również zakup za 3 tys. zł wyposażenia na potrze-
by świetlicy wiejskiej i KGW Tradycja. W planach 
uwzględnione jest także kupno specjalistycz-
nego munduru dla miejscowej OSP (4 tysiące). 
Ponadto w funduszu sołeckim znajdą się środki  
(6 tysięcy) na organizację tradycyjnego Biegu 
Tropem Wilczym, który już od wielu lat jest jedną 
z bardziej rozpoznawalnych wizytówek Jadow-
nik. To sportowe wydarzenie przyciągające setki 
miłośników biegania. Propaguje zdrowy i aktyw-
ny styl życia. Ma też istotny wymiar historyczny 
i edukacyjny, przypominając o bohaterach po-
ległych w walce o niepodległość. Ostatnią pozy-
cją na liście wydatków z funduszu sołeckiego jest 
zakup wykaszarki i dmuchawy na potrzeby LKS 
Jadowniczanka (3 tysiące). 

W Jasieniu 80 procent funduszu sołeckiego 
(42 tysiące złotych) to wydatki związane z uzu-
pełnieniem i rozbudową oświetlenia ulicznego. 
Za pozostałe 10 tysięcy zostanie zakupione kru-
szywo do utwardzenia lokalnych dróg. 

W tym roku w ramach funduszu sołeckie-
go w Mokrzyskach zrealizowany zostanie drugi 
etap remontu i modernizacji instalacji central-
nego ogrzewania w budynku GOSiR. Na inwe-
stycję przeznaczono 40 tysięcy złotych. Będzie to 
kontynuacja prac rozpoczętych w zeszłym roku. 
Przypomnijmy, że pierwszy etap tego zadania za-
kończony został w listopadzie. Stało się to dzię-
ki nagrodzie finansowej w wysokości 40 tysięcy 

złotych, którą Mokrzyska otrzymały w konkursie 
„Małopolska Wieś 2023”, organizowanym przez 
Urząd Marszałkowski Województwa Małopolskie-
go. Koszt dotychczas wykonanych prac wyniósł 
53 988 złotych – Urząd Miejski dołożył do tego 
przedsięwzięcia 13 988 zł.

Remont magazynu w budynku Strażaka Mo-
krzyska – 12 105 

Utwardzenie terenu przy budynku Szkoły 
Podstawowej – na to zadanie postanowili prze-
znaczyć mieszkańcy Okocimia lwią część przy-
sługującego im funduszu sołeckiego. Wstępny 
kosztorys tego zadania opiewa na kwotę 44 105 
złotych. Za pozostałe 8 tysięcy zostaną zakupione 
tablice ogłoszeniowe. 

Mieszkańcy Poręby Spytkowskiej zainwe-
stują w bezpieczeństwo i kulturę. 42 105 zło-
tych przeznaczą na zakup sprzętu dla jednostki 
Ochotniczej Straży Pożarnej. Za 10 tysięcy wyre-
montują klatkę schodową w miejscowym Domu 
Ludowym. 

W Domu Kultury w Sterkowcu kontynuowany 
będzie remont wnętrza budynku. Na dalsze prace 
przeznaczono z funduszu sołeckiego 32 105 zło-
tych. Za pozostałe 20 tysięcy rozbudowana zo-
stanie sieć oświetlenia ulicznego. 

W Szczepanowie planują utwardzenie pla-
cu między ulicą Źródlaną a Kaplicą Narodzenia, 
co kosztować powinno 47 tysięcy złotych. Pozo-
stałe 5 105 złotych zostanie przeznaczone na po-
krycie kosztów organizacji tradycyjnego pikniku 
rodzinnego. 

Sołectwo Wokowice zostanie wyposażone 
w wysokiej jakości sprzęt piknikowy. Wraz z zaku-
pem trwałych materiałów promocyjnych powin-
no to kosztować niecałe 30 tysięcy złotych. Część 
funduszu sołeckiego (7 tysięcy złotych) zostanie 
wydana na doposażenie miejscowej jednostki 
Ochotniczej Straży Pożarnej. 

Oczywiście, nie oznacza to, że w sołectwach 
nic więcej nie będzie się działo poza tym, co zapi-
sano w tych funduszach. Zapraszamy do lektury 
materiałów poświęconych wydatkom inwesty-
cyjnym zaplanowanym w tegorocznym budżecie 
w poszczególnych dziedzinach. ER

W Mokrzyskach zrealizowany zostanie drugi etap modernizacji instalacji centralnego ogrzewania w budyn-
ku GOSiR

Fundusz Sołecki
Fundusz sołecki to środki finansowe wyodrębnione w budżecie gminy, które są za-
gwarantowane dla sołectw na wykonanie przedsięwzięć służących poprawie wa-
runków ich życia. O przeznaczeniu tych środków decydują sami mieszkańcy na ze-
braniach wiejskich. W budżecie gminy Brzesko na rok 2024 na ten fundusz zapisano 
453 365,61 złotych. 

W Jasieniu 80 procent funduszu sołeckiego prze-
znaczono na rozbudowę oświetlenia ulicznego. 
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Inwentaryzacja budynku polega 
na zebraniu informacji dotyczą-
cych danego budynku potrzeb-
nych z punktu widzenia utraty cie-
pła i emisji dwutlenku węgla. Składa 
się ona z danych dotyczących pa-
rametrów technicznych budyn-
ku i źródeł jego ogrzewania. Jest 
dobrowolna, ale dzięki niej można 
zyskać uproszczoną analizę efek-
tywności energetycznej, która po-
zwala ocenić stan budynku i może 
pomóc lepiej zarządzać kosztami 
ogrzewania. 

Co to jest?
Inwentaryzacja została wpro-
wadzona w ubiegłym roku wraz 
z wdrożeniem przez Główny Urząd 

Nadzoru Budowlanego pełnej wer-
sji Centralnej Ewidencji Emisyjności 
Budynków. Dotyczy budynków, któ-
re mają źródła ciepła oraz źródła 
spalania paliw o  nominalnej mocy 
cieplnej mniejszej niż 1 MW. Są to na 
przykład budynki mieszkalne, lokal-
ne kotłownie, czy budynki handlo-
wo-usługowe (także te przyłączone 
do sieci ciepłowniczej). 

Przeprowadzając inwentaryza-
cję należy wypełnić formularz in-
wentaryzacyjny w systemie CEEB. 
Można ją wykonać samodzielnie lub 
zamówić w swojej gminie poprzez 
Centralną Ewidencję Emisyjności 
Budynków, w ramach funkcjonal-
ności „Zamów inwentaryzację bu-
dynku”. Można też przeprowadzić 

ją dodatkowo podczas przeglądu 
przewodów kominowych. 

Uproszczona analiza 
Po przeprowadzonej inwentaryzacji 
budynku, Centralna Ewidencja Emi-
syjności Budynków automatycznie 
generuje uproszczoną analizę efek-
tywności energetycznej budynku. 
Pozwala ona ocenić stan technicz-
ny budynku pod względem utra-
ty ciepła i emisji dwutlenku węgla. 

Każdy użytkownik może ją pobrać 
po zalogowaniu się do systemu 
CEEB. Dla właściciela bądź zarząd-
cy danego budynku inwentaryza-
cja i analiza oznaczają pozyskanie 
cennych informacji o stanie tech-
nicznym budynku, które pomogą go 
lepiej ogrzać. To także wskazówka, 
jak zmniejszyć koszty ogrzewania 
i przeprowadzić skuteczny remont 
termomodernizacyjny. (źródło: 
ceeb.gov.pl)

Inwentaryzacja samodzielna – krok po kroku
1.	 Wejdź na stronę ceeb.gov.pl i zaloguj się wykorzystując login.gov.pl
2.	 Przejdź do zakładki „Inwentaryzacja – Formularze”
3.	 Dodaj formularz swojej inwentaryzacji klikając na „+ Nowy” 
4.	 Wypełnij zgodnie z posiadaną wiedzą, bądź skorzystaj z dokumenta-

cji technicznej budynku 
5.	 Po wypełnieniu formularza otrzymasz komunikat, że formularz został 

wprowadzony
6.	 Zaakceptuj formularz – zaznacz go, wybierz „Akcje” i kliknij „Akceptuj” 

– dokument zmieni status z „Wprowadzony” na „Zaakceptowany”

Przykładowe dane do formularza inwentaryzacyjnego
·	 Kształt budynku
·	 Rok budowy
·	 Wysokość ogrzewanych pomieszczeń 
·	 Grubość ocieplenia podłogi, dachu, stropów, ścian zewnętrznych
·	 Informacja o rodzaju stolarki okiennej i drzwiowej
·	 Informacja o wentylacji
·	 Inne dane uszczegóławiające

Uproszczona analiza efektywności energetycznej budynku podaje:
·	 wymagany i uzyskany współczynnik przenikania ciepła 
·	 wskaźnik rocznego zapotrzebowania na energię użytkową, końcową 

i pierwotną
·	 zalecany wskaźnik rocznego zapotrzebowania na energię
·	 wielkość emisji CO2 budynku

Inwentaryzacja budynku a przegląd przewodów kominowych

Zgodnie z przepisami właściciele i zarządcy obiektów budowlanych 
mają obowiązek co najmniej raz w roku poddawać obiekt kontroli. Pole-
ga ona na sprawdzeniu stanu technicznego m.in. przewodów komino-
wych (dymowych, spalinowych i wentylacyjnych) czy instalacji gazo-
wych. Reguluje to art. 62 ust. 1 pkt 1 ustawy – Prawo budowlane. 

Inwentaryzację , w praktyce najczęściej wykonuje kominiarz, ponie-
waż może ona być realizowana podczas standardowej kontroli przewo-
dów kominowych i wentylacyjnych. Jak i kiedy przeprowadzić inwenta-
ryzację – ta decyzja również należy do właściciela lub zarządcy budynku.

Inwentaryzacja budynku – ważna sprawa
Każdy budynek traci ciepło. Właściciel nieruchomości dba o budżet i dąży do tego, aby utrata ciepła była jak najmniejsza. 
W szacowaniu wydatków przydatne są informacje, które czynniki i w jakim stopniu wpływają na koszty ogrzewania. Można tę 
wiedzę uzyskać dzięki inwentaryzacji budynku.  
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Wraz z nastaniem wiosny czeka nas nie tylko 
otwarcie sali sportowej w Szczepanowie, ale też 
inauguracja pierwszego sezonu funkcjonowania 
Skate Parku, który został wybudowany na terenie 
Słotwińskiego Parku Rekreacyjnego. Przypomnij-
my zatem, że pierwsza z tych inwestycji została 
zrealizowana dzięki dofinansowaniu pozyskane-
go przez brzeski samorząd z  „Programu Olimpia”, 
a jej koszt wyniósł około 2,8 miliona złotych. Bu-
dowa drugiego z tych  obiektów kosztowała po-
nad 2,4 miliona złotych, a część wydatków zosta-
ła sfinansowana  w ramach tzw. Polskiego Ładu, 
(dotacja – 893 700 zł, środki własne – 1 519 314 zł).  

Nowe sale sportowe
Tymczasem jeszcze w tym roku powstaną sale 
sportowe przy szkołach w Buczu i Porębie Spyt-
kowskiej. Łączny koszt ich budowy wyniesie oko-
ło 6,1 miliona złotych. Obie inwestycje będą re-
alizowane przy dofinansowaniu z tego samego 
programu, co obiekt w Szczepanowie. „Program 
Olimpia” uruchomiony został z okazji 100-le-
cia pierwszych występów reprezentacji Polski 
na Igrzyskach Olimpijskich. Burmistrz Brzeska 
Tomasz Latocha złożył wnioski dotyczące rów-
nież tych inwestycji. Oba zostały zaakceptowa-
ne, co skutkowało przyznaniem dotacji o łącznej 
wartości 3,5 miliona złotych. 

Zgodnie z obowiązującymi standardami 
nowe sale sportowe będą połączone z budynka-
mi szkolnymi za pomocą przewiązek. Na płytach 
głównych każdej z nich wytyczone będą boiska 
do halowej piłki nożnej, szczypiorniaka, siatkówki, 
koszykówki i przeżywającego renesans popular-
ności badmintona. 

Pływalnia i Orlik
Największą inwestycją dotyczącą rozbudo-
wy infrastruktury sportowej będzie w tym roku 
kompleksowa modernizacja liczącej już 20 lat 
krytej pływalni BOSiR-u. Urząd Miejski i na to za-
danie pozyskał dofinansowanie z tzw. Polskiego 
Ładu, które wynosi 7 650 000 złotych. Jest to aż 

90 procent całkowitych kosztów remontu, które 
powinny zamknąć się kwotą około 8,5 miliona 
złotych. 

Planowany remont będzie pierwszą tak po-
ważną operacją, która zostanie przeprowadzona 
w tym obiekcie od początku jego istnienia. Za-
kres prac jest bardzo szeroki. Pokrywający bryłę 
budynku płaski dach z termozgrzewalnej papy 
zostanie przebudowany w ten sposób, że nowa 
konstrukcja będzie podzielona na dwie niezależ-
ne połacie wyłożone trapezową blachą. Przy oka-
zji nastąpi wymiana wszystkich wewnętrznych 
warstw dachu. W planach jest również całkowity 
demontaż wyeksploatowanej już niecki basenu 
rekreacyjnego (wraz z konstrukcją nośną i to-
warzyszącymi jej urządzeniami) i zainstalowa-
nie nowej. Podobna operacja czeka nieckę ba-
senu sportowego, urządzenia uzdatniania wody 
i tzw. plażę basenową. Modernizacji poddany ma 
być też główny hol oraz wszystkie pomieszczenia 
wraz z wewnętrznymi instalacjami. Projekt prze-
widuje ponadto wymianę skorodowanego ciągu 
kanału wentylacyjnego i maszynowni. Zmieni się 
także wygląd zewnętrzny całego obiektu, który 
zyska nową elewację. Większość prac wykonana 
zostanie jeszcze w tym roku. W tegorocznym bu-
dżecie Gminy Brzesko radni miejscy przeznaczyli 
na to zadanie 6 850 000 złotych. 

To nie jedyny administrowany przez BOSiR 
obiekt, który w tym roku zostanie poddany re-
nowacji. Mowa o kompleksie boisk sportowych 
Orlik 2012, którego modernizacja kosztować bę-
dzie 631 360, 72 zł. To kolejna inwestycja możliwa 
do realizacji dzięki skutecznym staraniom o do-
finansowanie z zewnętrznych źródeł. Dotacja na 
to zadanie wynosi 216 600 złotych, a kwota ta zo-
stała pozyskana ze środków Ministerstwa Sportu 
i Turystyki.

Dokumentacja projektowa 
W budżecie gminy Brzesko na 2024 rok zarezer-
wowano także 130 tysięcy złotych na pokrycie 
kosztów wykonania dokumentacji projektowej 

dotyczącej planowanych w dalszej nieco przy-
szłości dwóch inwestycji związanych z rozbudo-
wą bazy sportowej. 

Na 30 tysięcy złotych oszacowano kosz-
ty projektu otwierającego drogę do budowy 
dwóch krytych kortów tenisowych o twardej 
nawierzchni, co pozwoliłoby na uprawianie tej 
dyscypliny sportowej nieprzerwanie przez cały 
kalendarzowy rok.

Na wykonanie projektu odnośnie general-
nego remontu stadionu Okocimskiego Klubu 
Sportowego przeznaczono 100 tysięcy złotych. 
Dokumentacja ma obejmować modernizację 
głównego budynku klubowego (przy ulicy Oko-
cimskiej) oraz obiektu położonego na granicy 
stadionu i kortów tenisowych przy ulicy Świer-
kowej. Ma uwzględniać też sugestie obecnego 
zarządu klubu, czyli budowę nowej płyty boiska 
ze sztuczną nawierzchnią i montaż profesjonal-
nego oświetlenia. Modernizacji wymaga również 
główna trybuna, praktycznie nietknięta od cza-
su budowy tego stadionu. Zakłada się, że po re-
moncie powinna mieć minimalnie 500 miejsc 
siedzących. 

Całkowita wartość prac powinna wynieść 
około 13,5 miliona złotych (według obowiązują-
cych obecnie cen). Dlatego brzeski samorząd 
czyni już od pewnego czasu starania o zewnętrz-
ne dofinansowanie inwestycji, na którą czekają 
dzieci, młodzież i dorośli zrzeszeni w klubie, a tak-
że liczne rzesze kibiców. Komisja obsługująca tzw. 
Polski Ład wniosek w tej sprawie na razie odrzu-
ciła. Nadal trwają więc poszukiwania alternatyw-
nych zewnętrznych źródeł finansowych, dzięki 
którym można by realizować zadanie stopniowo. 
Firma, której zostanie zlecone wykonanie doku-
mentacji, będzie musiała sporządzić ją tak, aby 
modernizacja mogła być przeprowadzona z po-
działem na poszczególne etapy. WP

Inwestycje „sportowe”

Wielkimi krokami zbliża się uroczyste i oficjalne otwarcie wybudowanej niedawno 
sali sportowej w Szczepanowie, a już trwają przygotowania do ogłoszenia przetargów 
na budowę podobnych obiektów – w Buczu i Porębie Spytkowskiej. W sumie na 
inwestycje związane z rozbudową infrastruktury sportowej w naszej gminie brzeski 
samorząd wyda w tym roku blisko 15 milionów złotych. 

Sala sportowa w Szczepanowie połączona jest za pomocą przewiązki z sąsiadującą szkołą. Jeszcze w tym 
roku podobne obiekty powstaną w Buczu i Porębie Spytkowskiej – fot. Dominik Pałka.

Kompleks boisk sportowych Orlik 2012 zostanie 
gruntownie zmodernizowany

Tak wyglądały początki budowy w Szczepanowie. 
Zdjęcie wykonano w sierpniu ubiegłego roku.
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Obowiązki gospodyni spotkania peł-
niła przewodnicząca jadownickiego 
KGW Elżbieta Loranty. Wśród gości 
można było rozpoznać dyrektor Miej-
skiego Ośrodka Kultury Ewelinę Stę-
pień, burmistrza Brzeska Tomasza 
Latochę, wicestarostę powiatu brze-
skiego Macieja Podobińskiego, sołty-
sa Jadownik Jarosława Sorysa oraz 
zastępcę dyrektora Małopolskiego 
Oddziału Regionalnego ARiMR Paw-
ła Kwaśniaka. Wszyscy oni aktywnie 
uczestniczyli we wspólnym kolędo-
waniu, dołączając do Grupy Śpiewa-
czej, Zespołu Pieśni i Tańca Jadowni-
czanie oraz blisko dwustuosobowej 
publiczności. Zanim to jednak nastą-
piło, zaprezentowane zostały Jasełka 
w wykonaniu wspomnianych grup 
artystycznych. Przedstawienie pełne 
kolęd, pastorałek i tańców ludowych. 

Ponieważ było to spotkanie świą-
teczno-noworoczne, druga część 
wieczoru upłynęła na wspólnym 
śpiewaniu piosenek biesiadnych 
i karnawałowych, a cała zaba-
wa zakończyła się już po północy. 
Wszystko odbywało się przy suto 
zastawionych stołach, na których 
dominowały specjalnie na ten dzień 
przygotowane rarytasy kuchni regio-
nalnej. Każda serwowana potrawa 
i każde upieczone ciasto wyszło spod 
rąk wytrawnych kucharek i kucharzy 
– pań i panów z miejscowego KGW. 

Integracja 
Do Domu Ludowego w Jadowni-
kach zostały zaproszone repre-
zentacje kół, które już od dwóch lat 
biorą udział w wielce pożytecznym 
projekcie o nazwie „Bo jak nie my, 
to kto? Siła dialogu obywatelskiego 
i współpracy w rozwoju społeczno-
ści wiejskich”. Program zorganizo-
wany został przez Koło Gospodyń 
i Gospodarzy Wiejskich Swojaki 
z Woli Dębińskiej, a finansowany jest 

ze środków Narodowego Insty-
tutu Wolność – Centrum Rozwo-
ju Społeczeństwa Obywatelskiego 
w ramach rządowego Programu 
Fundusz Inicjatyw Obywatelskich 
NOWEFIO na lata 2021–2030.

W jego ramach organizowane 
są różnorodne działania – między 
innymi szkolenia wyjazdowe i sta-
cjonarne, warsztaty, wizyty studyjne, 
mikrogranty dla uczestników, im-
prezy obywatelskie itp. Głównym ce-
lem projektu jest wzmocnienie po-
tencjału środowisk wiejskich poprzez 
wzmocnienie roli lokalnych liderów 
i ich kompetencji, wsparcie dialogu 
obywatelskiego na poziomie regio-
nalnym, a także zwiększenie zaan-
gażowania sektora obywatelskiego 
w lokalnym życiu publicznym. Jed-
no z warsztatowych spotkań miało 
miejsce w zeszłym roku w Jadowni-
kach. To ostatnie, odbyło się niejako 
poza programem, ale w sprawdzo-
nym, złożonym z życzliwych sobie lu-
dzi, towarzystwie. 

- Takie spotkania służą pro-
mocji swojej, miejscowości, gminy 
i całego regionu. Są też znakomi-
tą okazją do zacieśnienia przyjaźni 
między współpracującymi ze sobą 
kołami. Podczas takich wieczorów 
wymieniamy się doświadczenia-
mi, rodzą się też nowe pomysły na 
przyszłość – podkreślała Elżbieta 
Loranty. W podobnym tonie wy-
powiadał się też Tomasz Latocha. 
Burmistrz Brzeska zwrócił uwagę na 
to, jak wielkie znaczenie dla rozwoju 
gminy ma wspieranie kultury ludo-
wej i będących ich głównymi krze-
wicielami Kół Gospodyń Wiejskich. 

Młodzi tancerze, dorośli 
śpiewacy
Styczniowe spotkanie było przede 
wszystkim wyśmienitą okazją do 
przedstawienia efektów pracy od- 

budowywanego z mozołem od 
dwóch lat Zespołu Pieśni i Tańca Ja-
downiczanie. Jeśli ten występ po-
traktować jako egzamin, to został on 
zdany na piątkę. Młodzi artyści zna-
komicie współgrali z dorosłą Grupą 
Śpiewaczą, a ich występ kilkakrot-
nie przerywany był spontanicznymi, 
rzęsistymi oklaskami. Jasełka to nie 
jedyne przedstawienie w ich reper-
tuarze. Aktualnie mają opracowa-
ne dwie suity oraz obrzędowy pro-
gram dożynkowy. Od prawie dwóch 
lat próby odbywają się cztery razy 
w miesiącu. Za choreografię od-
powiada zatrudniony przez Miejski 
Ośrodek Kultury, doświadczony spe-
cjalista z Krakowa – Janusz Przepió-
ra. Kierownikiem muzycznym jest 
Maciej Ziobro – wirtuoz akordeonu. 
Wspomagają go krakowianin An-
drzej Balicki (gitara i klarnet) oraz 
znany lokalny muzyk Wiesław Bro-
żek (kontrabas). Z uwagi na miej-
sca zamieszkania poszczególnych 
członków zespołu folklorystycznego, 
śmiało można stwierdzić, że jest to 
reprezentacja całej gminy. Spośród 
18 młodych ludzi uczestniczących 

regularnie w zajęciach tylko część 
jest z samych Jadownik. Pozostali 
na próby dojeżdżają z Jasienia, Mo-
krzysk, Okocimia, Poręby Spytkow-
skiej i Sterkowca. Elżbieta Loranty, 
która jest jednocześnie kierownicz-
ką wiejskiej świetlicy i animatorką 
większości wydarzeń kulturalnych, 
z dumą podkreśla, że jest to grupa 
zdecydowana, aby się w tym zespo-
le zestarzeć. Dodaje też, że tendencja 
jest wzrostowa – zainteresowanie 
folklorem wśród młodzieży jest co-
raz większe. Już teraz Jadowniczanie 
i miejscowa Grupa Śpiewacza mogą 
być ozdobą niejednej dużej imprezy 
kulturalnej. W ich działaniach wspie-
rają je Miejski Ośrodek Kultury oraz 
Urząd Miejski w Brzesku. Pomoc po-
lega między innymi na częściowym 
pokrywaniu kosztów zatrudnienia 
instruktorów oraz dofinansowaniu 
organizacji warsztatów artystycz-
nych. W zeszłym roku młodzież i ich 
wychowawcy intensywnie treno-
wali podczas letniego zgrupowania 
w Gródku nad Dunajcem. Walde-
mar Pączek (fot. Krzysztof „Flesz” 
Wasyłek)

Świątecznie i noworocznie w Jadownikach

W środę, 3 stycznia, w Domu Ludowym w Jadownikach odbyło się spotkanie świąteczno-noworoczne zorganizowane przez 
miejscowe Koło Gospodyń Wiejskich Tradycja. Uczestniczyły w nim przedstawicielki (i przedstawiciele) zaprzyjaźnionych KGW 
działających na terenie powiatu brzeskiego. Do Jadownik przybyły też panie z Rzepiennika Biskupiego (powiat tarnowski).

Grupa Śpiewacza i akompaniujący jej muzycy mogą być ozdobą niejednego du-
żego wydarzenia artystyczno-kulturalnego. 
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Zacznijmy od pierwszego z wymie-
nionych na wstępie wydarzeń. Były 
już szef brzeskiej policji obowiązki 
służbowe zdał w obecności Ko-
mendanta Wojewódzkiego Policji 
w Krakowie nadinspektora Michała 
Ledziona, Zastępcy Komendanta 
Wojewódzkiego Policji w Krakowie 
inspektora Tomasza Drożdżaka. 
W uroczystości uczestniczyli także 
przedstawiciele władz samorządo-
wych gminy Brzesko i powiatu brze-
skiego – burmistrz Brzeska Tomasz 
Latocha i starosta Andrzej Potępa.  

Inspektor Bogusław Chmielarz 
w swoim dossier ma ukończone 
studia na krakowskim Uniwersy-
tecie Rolniczym i w Wyższej Szko-
le Policji w Szczytnie oraz Studia 
Podyplomowe na Uniwersytecie 
Ekonomicznym w Krakowie. Po raz 
pierwszy mundur policjanta założył 
w 1994 roku. Imponująca jest jego 
ścieżka zawodowa. Na stanowisko 
Komendanta Powiatowego Policji 

w Brzesku został powołany 23 maja 
2018 roku. Zanim to jednak nastą-
piło, pełnił między innymi funkcje 
Kierownika Referatu d/w z Przestęp-
czością Gospodarczą KPP w Brze-
sku, Naczelnika Wydziału Docho-
dzeniowo-Śledczego KPP w Brzesku,  
Zastępcy Komendanta Powiatowe-
go Policji w Dąbrowie Tarnowskiej, 
wreszcie Zastępcy Komendanta 
Powiatowego Policji w Brzesku. Wie-
lokrotnie nagradzany resortowymi 
odznaczeniami, w tym Brązowym 
Medalem za Długoletnią Służbę 
i Złotą Odznaką „Zasłużony Poli-
cjant”. – To był dla mnie ogromny 
zaszczyt móc kierować brzeską ko-
mendą i współpracować z takimi 
wspaniałymi ludźmi jak Wy.  Z sen-
tymentem będę wspominał wspól-
nie przeżyte chwile i sukcesy, któ-
rymi mogliśmy się razem cieszyć 
– tym słowami zwrócił się w poże-
gnalnym przemówieniu do uczest-
ników uroczystości. 

Z reporterskiego obowiązku do-
dajmy, że aktualnie – na mocy de-
cyzji Komendanta Wojewódzkiego 
Policji w Krakowie – brzeską jed-
nostką dowodzi I Zastępca Komen-
danta Powiatowego Policji w Brze-
sku mł. insp. Wacław Daniec. 

Nowy wojewoda…
Jan Klęczar (44 lata) jest absolwen-
tem krakowskiego Uniwersytetu Rol-
niczego, z którym związany był przez 
wiele lat swojej kariery zawodowej. 
W tej uczelni otrzymał najpierw sto-
pień magistra inżyniera, a później 
doktora nauk rolniczych. W swo-
jej Alma Mater pełnił wiele funkcji, 
między innymi był pełnomocnikiem 
Rektora UR w zakresie zarządzania 
projektami Funduszy Europejskich 
oraz zarządzania własnością in-
telektualną. Za swoją działalność 
otrzymał wiele nagród przyznanych 
mu przez władze uczelni. Nowy wo-
jewoda jest również magistrem 
psychologii, a stopień ten otrzy-
mał kształcąc się na warszawskim 
Uniwersytecie SWPS. Warto wspo-
mnieć, że w latach 2013-2014 wcho-
dził w skład zarządu Krakowskiego 
Parku Technologicznego sp. z o.o. 
W swoim dorobku twórczym ma 
wiele naukowych i popularnonau-
kowych publikacji zamieszczanych 
w fachowych czasopismach krajo-
wych i zagranicznych.

Posiada spore doświadczenie 
w pracy samorządowej. Przez dwie 
kadencje był członkiem zarządu 
Dzielnicy Stare Miasto w Kętach. 
Sprawował też mandat radnego, 

a w 2014 roku został wybrany bur-
mistrzem tego miasta. Równolegle 
wygrał wybory do Rady Powiatu 
w Oświęcimiu, jednak – z wiado-
mych względów – zrzekł się objęcia 
tej funkcji. W 2018 roku ponownie 
został burmistrzem Kęt, a zaufanie 
ze strony wyborców wyrażone zo-
stało 80-procentowym poparciem. 

Jan Klęczar od 2021 roku pełni 
funkcję prezesa Zarządu Wojewódz-
kiego Polskiego Stronnictwa Ludo-
wego w Małopolsce. Rok później zo-
stał członkiem Naczelnego Komitetu 
Wykonawczego PSL. 14 grudnia 2023 
roku premier Donald Tusk, na wnio-
sek ministra spraw wewnętrznych 
i administracji Marcina Kierwińskie-
go, powołał go na urząd wojewody 
małopolskiego. 

… i wojewodowie
15 stycznia br. Premier RP powo-
łał nowych zastępców wojewody 
małopolskiego. Pierwszym zastęp-
cą została Elżbieta Achinger, ab-
solwentka studiów prawniczych na 
Wydziale Prawa i Administracji Uni-
wersytetu Jagiellońskiego. W latach 
2002-2006 była radną Rady Miej-
skiej w Wieliczce. Przez wiele lat za-
siadała też w ławach Sejmiku Woje-
wództwa Małopolskiego, a w latach 
2012-2015 pełniła mandat posła na 
Sejm RP. Drugi zastępca to Ryszard 
Śmiałek, absolwent ekonomii i filo-
zofii na Uniwersytecie Jagiellońskim. 
Dotychczas pełnił liczne funkcje 
menedżerskie w wielu firmach i in-
stytucjach polskich, międzynarodo-
wych i samorządowych. WP

Bogusław Chmielarz po raz ostatni przemawiał jako Komendant Powiatowy Po-
licji w Brzesku. Wkrótce potem mógł się poczuć pełnoprawnym emerytem. – fot. 
KWP Kraków

Nowy wojewoda małopolski, Jan Klęczar, jeszcze niedawno piastował urząd bur-
mistrza Kęt – fot. UM Kęty

Zmiany personalne

Komendant Powiatowy Policji w Brzesku, inspektor Bogusław 
Chmielarz, po blisko 30-letniej służbie, przeszedł na zasłużo-
ną emeryturę. Jego uroczyste pożegnanie odbyło się 18 stycz-
nia br. we wnętrzach dębińskiego zamku. Trzy dni wcześniej 
poznaliśmy nazwiska nowych wicewojewodów, bezpośred-
nich zastępców Jana Klęczara, pełniącego od połowy grudnia 
ub. r. funkcję wojewody małopolskiego.

Już po raz czwarty z rzędu Technikum im. Józe-
fa Piłsudskiego w Brzesku znalazło się w gronie 
wyróżnionych szkół w rankingu Perspektywy.pl, 
otrzymując „srebrną tarczę”. W tegorocznej 
edycji  przeanalizowano wyniki 1231 techników 
(spośród 1755), które spełniły kryterium wejścia. 
Brzeska placówka uplasowała się na 266 miej-
scu w Polsce i 41 miejscu w Małopolsce.

Zgodnie z postanowieniem kapituły 
wszystkie  technika w Polsce oceniane są 

za pomocą czterech kryteriów. Są to sukce-
sy szkoły w olimpiadach (20%), wyniki ma-
tury z przedmiotów obowiązkowych(20%), 
wyniki matury z przedmiotów dodatkowych 
(30%) oraz wyniki egzaminu zawodowego 
(30%). Zdobycie odznaczenia w ogólno-
polskim rankingu to wyjątkowe wyróżnie-
nie, a także potwierdzenie wysokiej jakości 
kształcenia w Technikum im. J. Piłsudskiego 
w Brzesku. BH

Technikum ze srebrną tarczą
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Choć Okocim to nazwa wsi leżącej 
w powiecie brzeskim, częściej koja-
rzy się z działającym tu od 1845 roku 
browarem. To najlepiej pokazuje, jak 
duży wpływ wywiera on na lokalną 
społeczność, rynek pracy, gospo-
darkę i środowisko naturalne. Browar 
Okocim to jeden z największych bro-
warów Grupy Carlsberg w Europie, 
w którym warzone są rozpoznawalne 

marki piwa jak: Okocim, Kasztelan, 
Harnaś, Somersby, Żatecky czy Ga-
rage. Browar zatrudnia ponad 500 
osób, kooperuje z lokalnymi do-
stawcami, inwestuje w rozwiązania 
poprawiające efektywność energe-
tyczną oraz czystość wody, angażuje 
się w życie lokalnej społeczności. Ze 
względu na swoje znaczenie stał się 
więc miejscem pierwszego dialogu 

społecznego zorganizowanego przez 
Carlsberg Polska. 

Zrównoważony rozwój
Realizowany od 2017 roku program 
ESG (Environmental – ochrona śro-
dowiska, Social – społeczna odpo-
wiedzialność, Governence – ład kor-
poracyjny) Together Towards Zero 
and Beyond jest integralną częścią 

strategii biznesowej i misji „warzymy 
dla lepszego dziś i jutra”. Wyniki po-
dejmowanych działań oraz plany na 
przyszłość opisywane są w corocz-
nych raportach ESG. Kolejnym kro-
kiem jest rozpoczęcie badania tak 
zwanej podwójnej istotności, w ra-
mach którego weryfikowane są ob-
szary wpływu na środowisko i spo-
łeczności lokalne. 

– Ambicją Carlsberg Polska jest 
pozycja lidera zrównoważonego roz-
woju, a Browar Okocim ma do ode-
grania ważną rolę w tym zakresie. 
Już teraz możemy pochwalić się 
nowoczesną oczyszczalnią ścieków, 
która służy nie tylko browarowi, ale 
także mieszkańcom Brzeska i oko-
licznemu środowisku. Rocznie za-
kład oczyszcza ścieki, które mogłyby 
wypełnić 900 basenów olimpijskich 
(pojemność jednego basenu to 
2565 metrów sześciennych – przyp. 
red.). Powstający w wyniku tych 
procesów biogaz wykorzystywany 
jest jako odnawialne i czyste źró-
dło energii cieplnej oraz eklektycz-
nej. Podjęty dialog ma służyć temu, 
by przyszłe działania browaru jesz-
cze lepiej odpowiadały potrzebom 
regionu i jego mieszkańców – pod-
sumowuje Marcin Będlin, dyrektor 
Browaru Okocim.

- Największa wartość spotkania 
to wnioski z dyskusji z uczestnika-
mi podczas warsztatów. Poruszyli-
śmy różne tematy i wypracowali-
śmy wiele cennych pomysłów, które 
chcielibyśmy wspólnie zrealizować. 
Przeprowadzony dialog jest rów-
nież ważnym elementem prac nad 
wspomnianym Raportem ESG za rok 
2023 – podkreśla Teresa Aldea, kie-
rowniczka ds. zrównoważonego roz-
woju Carlsberg Polska. MW

Dialog społeczny Carlsberg Polska

W grudniu ubiegłego roku Browar Okocim stał się miejscem pierwszego dialogu społeczne-
go, zorganizowanego przez Carlsberg Polska. W spotkaniu wzięli udział przedstawiciele Urzędu 
Miejskiego, miejscowej szkoły, lokalnych społeczności, dostawcy surowców i usług, dystrybu-
torzy, a także inne organizacje, z którymi firma na co dzień współpracuje. Celem była rozmowa 
nt. społecznego i środowiskowego oddziaływania firmy. Wnioski z rozmów zostaną uwzględ-
nione przez Carlsberg Polska w strategii zrównoważonego rozwoju oraz Raporcie ESG 2023. 

Browar Okocim to między innymi główny sponsor 
Brzesko Okocim Festiwalu – największego wy-
darzenia kulturalnego w powiecie. Wspomina-
jąc tylko ostatnich kilka lat, warto zatrzymać się 
na 2020 roku, kiedy to Carlsberg Polska w 2020 
roku przekazała brzeskiemu szpitalowi 100 ty-
sięcy złotych na walkę z koronawirusem. Wielką 
popularnością cieszy się zainaugurowany w 2014 
roku program grantowy InicJaTyWy, w ramach 
którego do tej pory zrealizowano 85 projektów, 
na łączną kwotę ponad 700 tys. złotych. Celem 
programu jest poprawa życia lokalnych społecz-
ności w sąsiedztwie Browarów Carlsberg Polska, 
w tym również Browaru Okocim. Od 2019 roku ofi-
cjalnym partnerem głównego organizatora kon-
kursu jest Urząd Miejski

– Projekty, zrealizowane w ramach tego pro-
gramu, realnie podnoszą jakość życia miesz-
kańców. Z roku na rok cieszy nas tak duże zain-
teresowanie projektami związanymi z edukacją 
ekologiczną, która właśnie dziś jest szczegól-
nie potrzebna. Ale uwagę trzeba zwrócić rów-
nież na różnorodność projektów – od walorów 

kulturalnych i integracyjnych, po bezpieczeństwo, 
wsparcie OSP oraz edukację. To pokazuje, że od-
danie realizacji projektów w ręce regionalnych or-
ganizacji i instytucji daje możliwość dopasowania 
ich to potrzeb danej społeczności – mówi repre-
zentująca Carlsberg Polska Teresa Aldea. 

Tylko w ostatnich czterech latach na terenie 
gminy dzięki temu właśnie programowi zrealizo-
wano wiele pożytecznych przedsięwzięć o łącz-
nej wartości 90 tysięcy złotych. 

Miejski Ośrodek Kultury w Brzesku trzykrotnie 
otrzymywał z tego źródła dofinansowanie prze-
znaczone na systematyczną rewitalizację zieleni 
brzeskiego Rynku, który przed dwoma laty zo-
stał ozdobiony girlandami świetlnymi z energo-
oszczędnymi żarówkami. Uruchomienie tej ilumi-
nacji odbyło się w atmosferze wielkiego pikniku 
taneczno-integracyjnego. Od tego czasu girlan-
dy rozświetlają centralny plac Brzeska podczas 
organizowanych tutaj wydarzeń.

Trzykrotnie na listę grantobiorców wyłonio-
nych w ramach tego konkursu trafiała jednost-
ka OSP Bucze. Pozyskane w ten sposób środki 

posłużyły między innymi na remont głównej sali 
w budynku remizy (plus umeblowanie) oraz ga-
rażu przygotowywanego specjalnie dla zakupio-
nego trzy lata temu samochodu. Druhowie z Bu-
cza zrealizowali także szeroko zakrojony projekt 
ekologiczny. W tym samym zakresie swoje autor-
skie projekty wprowadziły w życie Koło Gospodyń 
Wiejskich Szpilki z Bucza (akcja „Jak być bardziej 
EKO”), Stowarzyszenie Instytut Rozwoju Regional-
nego (akcja „EkoSiatkarze sprzątają świat”) oraz 
Klub Sportowy Jakub Brzesko. Przez Carslberg 
Polska dostrzeżone zostało także Stowarzyszenie 
Miłośników Browaru Okocim, któremu InicJaTy-
Wy pozwoliły na remont zabytkowego budynku 
ogrodowego przy siedzibie brzeskiej firmy piwo-
warskiej. BK

Carlsberg-owe InicJaTyWy
Działający w strukturach Carlsberg Polska Browar Okocim w wyraź-
ny sposób zaznacza swoją obecność w kreowaniu wizerunku nasze-
go miasta i gminy. Firma niejednokrotnie dała się poznać jako me-
cenas sztuki i kultury, sponsor wydarzeń sportowych, czy inicjator 
przedsięwzięć o znaczeniu społecznym. 

Jednym z granbtobiorców było też Koło Gospodyń 
Wiejskich z Bucza. 
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Działania koordynuje niezmiennie Miejski Ośro-
dek Kultury. Brzeski sztab wspierają Gmina Brze-
sko, Timeless – biżuteria i zegarki, Zdrowo i Ko-
lorowo, Studio Figura Brzesko, Fabryka Uniesień, 
Agencja Ochrony VIP Patrol, Restauracja Rzym, 
Pizzeria Soprano, Giganci Programowania, Ma-
nufaktura Blasku, Car Detailing Rudy Rysie oraz 
Papilo Szkolne i Biurowe. 

Finał akcji odbędzie się 28 stycznia. Jak za-
wsze przez cały dzień na ulicach miasta i gminy 
spotkać będzie można wolontariuszy z kolorowy-
mi puszkami, natomiast wieczorem w siedzibie 
sztabu Regionalne Centrum Kulturalno-Biblio-
teczne) odbędą się licytacje stacjonarne (szcze-
gólnie zapraszamy amatorów Złotych Serdu-
szek) oraz koncert zespołu Beauty Plate. Licytacje 

rozpoczną się o godzinie 18:00, a muzyczny kon-
cert wystartuje o godzinie 19.00. 

Beauty Plate to formacja prezentująca mie-
szankę tanecznego popu, z nutą mocnych, roc-
kowych riffów. Grupę tworzą wprawieni muzycy, 
którzy doświadczenie sceniczne i studyjne zdo-
bywali współtworząc przez lata inne projekty 
muzyczne. Nieobca jest im również realizacja 
wydarzeń i koncertów „od kuchni”. Twarzą Beau-
ty Plate jest charyzmatyczna wokalistka i autor-
ka tekstów Agnieszka Czepiec. Choć zespół na 
scenie funkcjonuje już od blisko dekady, dopie-
ro niedawno zaznaczył wyraźniej swoją obec-
ność na polskim rynku muzycznym za sprawą 
autorskich utworów „Jeden krok” oraz „Zaufaj 
mi”. Klip do tego drugiego na początku stycznia 

miał blisko 90 tys. wyświetleń w serwisie YouTu-
be, co można traktować jako nowy start i ważny 
rozdział w historii grupy. KW

Przyjęło się, że kwestowanie podczas corocznych finałów Wielkiej Orkiestry 
Świątecznej Pomocy kojarzone jest z młodzieżą. Istotnie, w pierwszych jej 
edycjach wolontariuszami byli w zdecydowanej większości ludzie młodzi. 
W miarę upływu czasu średnia wieku przeciętnego wolontariusza syste-
matycznie wzrasta. W gminie Brzesko o podniesienie tej mediany konse-
kwentnie zabiegają Grzegorz Bach i Bogusław Sambor. Obaj panowie to 
lokalni przedsiębiorcy aktywnie uczestniczący w wielu wydarzeniach inte-
grujących naszych mieszkańców. Chętnie też włączają się w organizację 
realizowanych u nas przedsięwzięć jako sponsorzy. Bardzo często można 
ich spotkać jako kwestujących i wspierających szereg akcji charytatyw-
nych (na przykład kwesta na rzecz odnowy zabytkowych nagrobków na 
cmentarzu parafialnym w Brzesku). Od kilku też lat są „etatowymi” mu-
zykami Orkiestry, której dyrygentem jest Jurek Owsiak. W ubiegłym roku 
nasz fotoreporter przyłapał ich podczas krótkiej przerwy w kwestowaniu 
na rzecz WOŚP. Oczywiście, nie należy nikomu przypominać, że obu panów 
będzie można spotkać na ulicach miast, z charakterystycznymi puszkami, 
także i w tym roku. PMW

Brzesko gra z Orkiestrą
Przygotowania do brzeskiego 32. Finału Wielkiej Orkiestry Świątecznej Pomocy 
trwają w najlepsze. W tym roku gramy na rzecz zakupu sprzętu do diagnozowania, 
monitorowania i rehabilitacji chorób płuc pacjentów na oddziałach pulmonologicz-
nych dla dzieci i dorosłych. 

O muzyczną oprawę brzeskiego finału WOŚP zadba grupa Beauty Plate

Nie trzeba czekać do finału, bo WOŚP wesprzeć 
można już dziś. Jest na to kilka sposobów:
–	 e-skarbonka dostępna pod adresem ht-

tps://eskarbonka.wosp.org.pl/nadonyduly,
–	 sztabowa puszka stacjonarna, która co-

dziennie czeka na portierni RCKB,
–	 licytacje na Allegro: https://allegro.pl/

uzytkownik/mok_brzesko – tam również 
powalczyć można o Złote Serduszka,

–	 przekazanie przedmiotów na licytacje. 
Sama procedura ich ofiarowania jest nie-
zwykle prosta: wystarczy wybrać się do Miej-
skiego Ośrodka Kultury (pon.-pt. w godz. 
8:00-15:00), by zostawić przedmiot i podpi-
sać krótkie oświadczenie. Osoby nieletnie 
muszą zjawić się z opiekunem.

Brzeska WOŚP w liczbach
Na ulice miasta i gminy ruszy w tym roku 93 
wolontariuszy. Dla porównania – podczas 
pierwszego brzeskiego finału w roku 1999 było 
ich zaledwie 39, zebrano wtedy blisko 30 tys. 
zł, co z racji na brak doświadczenia i niewielką 
ilość osób zaangażowanych w organizację 
można uznać za sukces. Nietrudno policzyć, 
że Brzesko gra z orkiestrą od 26 lat. W tym cza-
sie udało się zebrać ponad półtora miliona 
złotych (ok. 1 511 000 zł). Daje to blisko 58 tys. zł 
rocznie. Ta kwota z całą pewnością zostanie 
przekroczona, ale czy uda się pobić rekord? 
Zadanie nie będzie łatwe, bowiem najwyż-
sze sumy przekraczają sześciocyfrowe kwoty. 
Najwięcej zebrano w 2020 roku (122 661,88 zł) 
oraz w roku ubiegłym (110 053,88 zł) ma-
giczna bariera stu tysięcy pokonana została 
również w 2021 roku, gdy brzeski sztab wsparł 
konto fundacji blisko 105 tys. zł. 

Wolontariusze z pasją
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Jarmarczne stragany zostały otwarte w samo so-
botnie południe. Ich oferta była niezwykle bogata. 
Koła Gospodyń Wiejskich, restauratorzy i lokalni 
przedsiębiorcy w swojej ofercie przygotowali obfi-
ty wybór świątecznych przysmaków, tradycyjnych 
potraw wigilijnych, choinkowych ozdób, rękodzie-
ła, zabawek, słodyczy i miodów. Przez dwa dni 
czynne były też polowa restauracja i grill. 

W godzinach popołudniowych rozpoczęła 
się uroczystość oficjalnego otwarcia Jarmarku. 
Spod budynku Urzędu Miejskiego ruszył barwny 
korowód świąteczny, któremu przewodziła Miej-
ska Orkiestra Dęta pod dyrekcją Wiesława Por-
wisza. Gdy dotarł do brzeskiego Rynku, nastąpiło 
rozświetlenie bożonarodzeniowej choinki. Życze-
nia świąteczne i noworoczne wszystkim miesz-
kańcom gminy i ich gościom złożył burmistrz 
Brzeska Tomasz Latocha – główny organizator 
Jarmarku, a Szopkę tradycyjnie poświęcił ksiądz 
proboszcz Józef Drabik. Po raz kolejny miało też 
miejsce przekazanie Światełka Betlejemskiego, 
a uczynili to nowa komendant Hufca ZHP Brzesko 
phm. Anna Poliszak oraz phm. Szymon Opoka. 

Program jarmarcznej niedzieli był niezwy-
kle atrakcyjny, a ułożony został tak, aby za-
spokoić wszystkie wiekowe generacje, co za-
chęcało do rodzinnych spacerów po brzeskim 
Rynku. W Szopce Bożonarodzeniowej zagościły 
prawdziwe zwierzęta, które cierpliwie pozowa-
ły do zdjęć, na których rodzice utrwalali swoje 
pociechy. 

Jarmarczne nowości
Zagroda Świętego Mikołaja i Snow Tubing to nowe 
propozycje przygotowane przez organizatorów 
Jarmarku. Obie okazały się strzałem w dziesiątkę 
i świetnie zastąpiły „nieobecną” w tym roku we-
necką karuzelę. Zagroda oblegana była szczel-
nie ze wszystkich stron. Każde dziecko chciało 
się sfotografować w prawdziwych mikołajowych 
saniach w towarzystwie samego Świętego Mi-
kołaja na tle leniwie spacerujących reniferów. 
Do Snow Tubingu ustawiały się nieprzerwanie 
długie kolejki, bo jest to urządzenie, które świet-
nie funkcjonuje niezależnie od pogody. Niedziel-
ne popołudnie wypełniły sprawdzone już przed 
rokiem punkty programu. Energiczny FLASHMOB 
przygotowany przez tancerzy skupionych wokół 
KRAMER DANCE STUDIO podziwiały tłumy poru-
szających się w rytm muzyki widzów. Szczudla-
rze, żonglerzy i akrobaci, elfy. Mikołaj i księżniczka, 
czyli członkowie teatru ulicznego LOCOMOTORA, 
ponownie oczarowali brzeską publiczność. Już 
po zapadnięciu zmroku ta sama grupa, w in-
nych już kostiumach, lecz w tej samej bożonaro-
dzeniowej scenerii, zaprezentowała zapierający 
dech w piersiach pokaz ogniowo-pirotechniczny. 
To był, jak zapisano w programie, WIELKI FINAŁ. 
Owszem, było to na pewno zakończenie wyda-
rzeń będących ozdobą tegorocznego jarmarku, 
bo ten trwał jeszcze na dobre przez kilka następ-
nych godzin. 

W ciągu dwóch dni przez brzeski Rynek prze-
winęło się kilka tysięcy osób z radością ocze-
kujących na wigilijny wieczór. Takiej frekwencji 
w czteroletniej historii Jarmarku jego organizato-
rzy jeszcze nie notowali. Jest to wyraźny sygnał, 
że brzeszczanie chętnie uczestniczą w wydarze-
niach integrujących lokalną społeczność. BK

Organizatorzy IV Brzeskiego Jarmarku Bo-
żonarodzeniowego – burmistrz Brzeska, 
Urząd Miejski oraz Miejski Ośrodek Kultury – 
składają podziękowania sponsorom i przy-
jaciołom, którzy pomogli w przygotowaniu 
tego zapadającego w pamięć wydarzenia. 
Są to: Zasada Trans Spedition, Restauracja 
Rzym, Rejonowe Przedsiębiorstwo Wodocią-
gów i Kanalizacji w Brzesku, Eurogum, Firma 
Homea, Hotel i Restauracja August, Sklep 
Papilo – artykuły szkolne i biurowe, Kompro-
mis – Ubezpieczenia, SOWA Reklamy, Biu-
ro Rachunkowe Sambor, Firma Przewozowa 
SPEED, Firma Handlowo-Usługowa Edward 
Milewski, Salon Fachowiec, Sklep Cukiereczek, 
Firma Granit, Centrum Medyczne PLUS MEDI-
CA, Firma MARK, BUS IMPERO – Usługi Trans-
portowe, Drukarnia BOWA, Alpaki z Czerwonej 
Drogi, Fabryka Uniesień, Producent Stolarki 
Aluminiowej PROFIL, Masarnia URYGA, Brzeska 
Grupa Terenowa oraz jednostki Ochotniczej 
Straży Pożarnej z Brzeska, Bucza, Jasienia, 
Poręby Spytkowskiej, Mokrzysk, Szczepano-
wa i Wokowic. 

Podziękowania należą się też panom Ma-
ciejowi Osadzie i Jackowi Pasuli oraz funk-
cjonariuszom Komendy Powiatowej Policji 
w Brzesku, pracownikom Brzeskich Zakładów 
Komunalnych i wszystkim wystawcom. 

Betlejemskie Światełko Pokoju (BŚP) to kul-
tywowana już od wielu lat tradycja, zgodnie 
z którą harcerze przekazują przed Świętami 
Bożego Narodzenia symboliczny znicz zapa-
lony w Grocie Narodzenia Chrystusa w Be-
tlejem. Zapoczątkowana została w 1986 roku 
przez ORF – austriacką telewizję i radio. Świa-
tło każdego roku przywożone jest z Betlejem 
do Wiednia, skąd trafia najpierw do sąsiednich 
krajów, a następnie do wielu zakątków świata. 
Polscy harcerze uczestniczą w tej akcji o 1991 
roku, a najczęściej odbierają BŚP od słowac-
kich skautów w Łysej Polanie. Stamtąd trafia 
do wszystkich chorągwi, hufców i drużyn.

IV Brzeski Jarmark Bożonarodzeniowy

Niezmierzonymi tłumami mieszkańców wypełniony był brzeski Rynek w ostatni weekend poprzedzający Święta Bożego 
Narodzenia. To był dotychczas najbardziej okazały Brzeski Jarmark Bożonarodzeniowy – taka jest zgodna opinia wszystkich 
uczestników czwartej już edycji tego cyklicznego wydarzenia, które w 2019 roku zainicjował burmistrz Brzeska Tomasz Latocha.

Na stronach 18-19 prezentujemy krótką fotorelację z IV Brzeskiego Jarmarku 
Bożonarodzeniowego. Więcej zdjęć obejrzeć można na stronie internetowej 
Urzędu Miejskiego (brzesko.pl) w Aktualnościach pod datą 18.12.2023
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Świąteczny Jarmark w obiektywie
Chociaż od IV Brzeskiego Jarmarku Bożonarodzeniowego minął już ponad miesiąc, nadal pozostaje nam on we wspomnieniach, 
jako dowód na to, że mieszkańcy gminy Brzesko to ludzie przyjaźnie do siebie usposobieni i chętnie uczestniczą w wydarzeniach 
skutecznie integrujących lokalne społeczeństwo. Jarmark obserwowała nasza fotoreporterka, Paulina Miś-Wiewióra.

▲ Na półkach jarmarcznych straganów było wszystko, co kojarzy się z najradośniejszymi 
świętami w roku. 

▲ Tłumy mieszkańców wzięły udział w barwnym korowodzie, 
który prowadziła Miejska Orkiestra Dęta. 

▲ Burmistrz Brzeska Tomasz Latocha, ksiądz proboszcz Józef Drabik i miejscy radni jednocze-
śnie nacisnęli czerwony guzik, …

▲… po czym brzeski Rynek rozświetliła gigantyczna choinka. 

◄ Po raz kolejny 
miało miejsce 
przekazanie 
Światełka Be-
tlejemskiego, 
a uczynili to 
nowa komen-
dant Hufca ZHP 
Brzesko phm. 
Anna Poliszak 
oraz phm. Szy-
mon Opoka. 

► W Jarmarku 
aktywnie uczest-
niczyli brzescy 
harcerze
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▲ Uwagę fotoreporterów przyciągały niezwykle przyjazna 
alpaka ….

▲ … i sympatyczny renifer wypoczywający w zagrodzie św. 
Mikołaja.  A Mikołajów przyjechało dwóch… 

▲ … jeden z nich był prawdziwy…

▲ … a drugi jeszcze bardziej prawdziwy. 

▼ Energiczny FLASHMOB przygo-
towany przez tancerzy skupionych 
wokół KRAMER DANCE STUDIO 
podziwiały tłumy poruszających 
się w rytm muzyki widzów. 

► Snow Tubing 
okazał się strzałem 
w dziesiątkę i świet-
nie zastąpił „nie-
obecną” w tym roku 
wenecką karuzelę.

▲ Członkowie teatru ulicznego LOCOMOTORA ponownie oczarowali brzeską pu-
bliczność. Najpierw podczas występu szczudlarzy, żonglerów i akrobatów,…

▲… a po zapadnięciu zmroku w trakcie zapierającego dech w piersiach pokaz 
ogniowo-pirotechnicznego.

◄ Do barwnej opra-
wy Brzeskiego Jar-
marku Bożonarodze-
niowego przyłożyli 
się także członkowie 
Brzeskiej Grupy Tere-
nowej.  
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Gospodarzami uroczystości byli ksiądz 
dziekan Józef Drabik, ksiądz Wojciech 
Werner oraz burmistrz Brzeska Toma-
sza Latocha. Orszak wyruszył trady-
cyjnie z placu przed kościołem para-
fialnym, by dotrzeć do ustawionej na 
miejskim Rynku betlejemskiej szopki. 
Pochód prowadziła Miejska Orkiestra 
Dęta pod dyrekcją Wiesława Porwisza 
oraz trzej Mędrcy ze Wschodu. Kulmi-
nacyjnym punktem uroczystości było 
oddanie czci narodzonemu Jezusowi.

W rolę Kacpra, Melchiora i Balta-
zara wcielili się Krzysztof Bigaj, Janusz 
Duda oraz Stanisław Kita. Uczestnicy 
korowodu otrzymali od organizatorów 
okolicznościowe korony, a wszystkie 
dzieci, które wzięły udział w kostiu-
mach specjalnie przygotowanych na 
to święto, otrzymały upominki ufun-
dowane przez Urząd Miejski.

Dopełnieniem wydarzeń organi-
zowanych w Święto Trzech Króli był 
Wieczór Kolęd i Pastorałek „Przychodzi 
Król”, czyli dwa koncerty w wykona-
niu Scholi Dziecięcej Ziarenka Nadziei 
działającej przy parafii Miłosierdzia 
Bożego w Brzesku. Podczas obu kon-
certów sala koncertowa Regionalne-
go Centrum Kulturalno-Biblioteczne-
go wypełniona była po brzegi. 

Dzień później w kościele pw. MB 
Matki Nieustającej Pomocy w Bu-
czu miał miejsce wspaniały koncert 
w wykonaniu Orkiestry Dętej z Okulic 
pod dyrekcją Mariusza Kurnika. Za-
brzmiały najpiękniejsze polskie i za-
graniczne kolędy. Z ponad 30-oso-
bową orkiestrą wystąpili Weronika 
Czyż, Wiktoria Dawiec, Wiktoria Pła-
neta, Nikola Podstawska, Robert 
Ćwioro, Wojciech Oleksyk oraz Pa-
weł Pradel. Prowadzącym był Piotr 
Wyczesany.  

Organizatorami wydarzenia byli 
ksiądz proboszcz Ryszard Pluta oraz 
Maria Lis wraz z gronem Przyjaciół. 
Koncert był dedykowany zmarłemu 
w lutym ubiegłego roku Ignacemu 
Lisowi, wieloletniemu przewodni-
czącemu Rady Gospodarczej Para-
fii Bucze, członkowi miejscowej Rady 
Sołeckiej, przedsiębiorcy wspierają-
cemu wiele inicjatyw organizowa-
nych na terenie gminy Brzesko. Za 
swoją działalność i zaangażowanie 
wraz z małżonką odznaczony był 
między innymi medalem Dei Regno 
Servire Biskupa Tarnowskiego. JS

Święto Trzech Króli

Już po raz jedenasty przez centrum miasta przemaszerował Orszak Trzech Króli, którego 
organizatorami są tradycyjnie parafia pw. NMP Matki Kościoła i św. Jakuba oraz Urząd Miejski 
w Brzesku. 

W Święto Objawienia Pańskiego brzeski Rynek zawsze jest szczelnie wypełniony uczestnikami Orszaku Trzech Króli.

W role trzech Mędrców ze Wschodu wcielili się (od lewej): Janusz Duda, Stani-
sław Kita i Krzysztof Bigaj.

Dopełnieniem wydarzeń organizowanych w Święto Trzech Króli były dwa kon-
certy w wykonaniu Ziarenek Nadziei
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Dotacje pochodzą z tzw. Polskiego 
Ładu w ramach Funduszu Przeciw-
działania COVID-19. Ich dokładna 
kwota to 1  731 038,50 zł, a całkowi-
ty koszt zaplanowanych remontów 
wynosi 1 766 369 zł. 

Szczepanów 
Kompleksowa renowacja kościo-
ła cmentarnego w tej miejscowo-
ści kosztować ma 420  519 złotych, 
przy dofinansowaniu wynoszącym 
412  106, 96 zł. Świątynia pw. Św. 

Stanisława została wzniesiona w 1781 
roku, w miejscu poprzedniej, drew-
nianej budowli. Według przekazy-
wanych z pokolenia na pokolenie 
podań, dokładnie tutaj miał się znaj-
dować rodzinny dom Patrona Polski.  

Jednonawowy, murowany ko-
ściół wybudowano w stylu klasy-
cystycznym. Uwagę zwiedzających 
tę budowlę przyciąga zachodnia 
fasada przypominająca rzymski łuk 
triumfalny z wyraźnym podziałem 
na pilastry i attykę. Wyróżniającym 
się elementem jest ponadto portal 
z herbem Szreniawa Lubomirskich 
oraz inskrypcje dotyczące funda-
cji tej budowli. Kościół liczy już so-
bie blisko 250 lat. Wprawdzie był 
już kilkakrotnie odnawiany, jednak 
już dawno nie przechodził tak kom-
pleksowej modernizacji, jaka czeka 
go w tym roku.

„Ochronka” w Jasieniu 
Wybudowany w pierwszym dzie-
sięcioleciu XX wieku przy ulicy ks. 
Mazurkiewicza w Jasieniu budynek 
do Gminnego Rejestru Zabytków 
został wpisany w 2014 roku. Stylem 
przypomina dawne dworki szla-
checkie. Obecnie mieści się w nim 
„Ochronka”, czyli założone w 1991 
roku Niepubliczne Przedszkole pro-
wadzone przez Zgromadzenie Sióstr 
Służebniczek Bogurodzicy Dziewicy 
Niepokalanie Poczętej. Zaplanowa-
ne prace obejmą między innymi 
zabezpieczenie struktury obiektu 
(usunięcie nawarstwień, czyszcze-
nie, dezynfekcję, wymianę czę-
ści konstrukcji nośnej dachu oraz 

impregnacji wszystkich elementów 
stanowiących substancję zabytko-
wą). Konserwacja polegać ma na 
uzupełnieniu i rekonstrukcji braku-
jących części sztukaterii oraz na 
wymianie stolarki okiennej i drzwio-
wej. Wartość inwestycji wyniesie 
640 850 złotych, a pozyskana dota-
cja to 628 031,51 zł.

Kościół św. Jakuba
W swojej dotychczasowej historii 
obiekt był wielokrotnie odbudowy-
wany, szczególnie po pustoszących 
jego strukturę pożarach, z których 
ostatni miał miejsce w 1905 roku. 
Objęte Programem Prac Konser-
watorskich działania skierowane 
będą na powstrzymanie procesów 
niszczących substancję zabytko-
wą, w tym głównie gotyckie ciosy 
kamienne z piaskowca i wapienia 
pińczowskiego. Wartość inwesty-
cji wyniesie 705 tysięcy złotych, 
a pozyskana dotacja to 690 900 zł. 
Część pieniędzy przeznaczona bę-
dzie na odnowę cmentarnego muru 
od strony południowej (ulica Ko-
ściuszki) oraz na konserwację wy-
branych zabytkowych nagrobków. 
Cmentarz do Wojewódzkiego Reje-
stru Zabytków wpisany został w 2013 
roku. PP

Urząd Miejski w Brzesku stara się o pozyskanie unijnych funduszy także 
na realizację innych przedsięwzięć związanych z renowację zabytko-
wych obiektów. W centrum uwagi brzeskich samorządowców znajdują 
się między innymi: kompleksowe prace prewencyjne i konserwatorskie 
w obszarze zewnętrznej architektury kościoła Trójcy Przenajświętszej 
w Okocimiu, restauracja zabytkowego Spichlerza Plebańskiego w Jasie-
niu oraz remont i modernizacja byłych stajni i ujeżdżalni w Brzesku przy 
ulicy Mickiewicza („stara” hala sportowa i przyległe budynki). Są to in-
westycje dość kosztowne, bo łączny koszt ich renowacji szacowana jest 
na poziomie około 5,5 miliona złotych. 

Kościół św. Jakuba narażony jest na skutki procesów niszczących jego substan-
cję zabytkową. 

W trosce o zabytki
Ponad 1,7 miliona złotych pozyskał brzeski samorząd na renowację trzech dużych obiektów 
zabytkowych – kościoła cmentarnego w Szczepanowie, „Ochronki” w Jasieniu oraz kościoła 
św. Jakuba w Brzesku. 

W tym roku kościół cmentarny 
w Szczepanowie czeka kompleksowa 
renowacja

Na remont zabytkowego dworku w Jasieniu najbardziej czekają … przedszkolaki.



22 Brzeski Magazyn Informacyjny
Styczeń 2024

KULTURA

Lokalna scena muzyczna wzbogaciła się w ubie-
głym roku o kolejną ciekawą grupę. Spicy Sweet-
ness (z ang. Pikantna Słodycz) to czwórka młodych 
ludzi - Kornelia Woda (wokal), Jakub Machowski 
(perkusja), Artur Szydłowski (gitara elektryczna) 
i Jakub Merecik (gitara basowa). Gatunkowo ich 
brzmienie nie zamyka się w jednym stylu. Zręcznie 
poruszają się między nurtami, wykonując muzykę 

klasyfikowaną od klasycznego popu aż po heavy 
metal. Inspiracje czerpią bowiem z wielu źródeł, 
nie wzorując się na określonych artystach. - Myślę, 
że gdy już wydamy kilka piosenek ktoś, kto się na 
tym lepiej zna, wrzuci nas do konkretnego worka 
– stwierdza z humorem Kornelia. 

Ich pierwsze spotkania miały charakter 
luźnego muzykowania, bez planu tworzenia 

długofalowego projektu. Z czasem okazało się, 
że wspólne granie daje nie tylko dużo rado-
ści, ale owocuje ciekawymi pomysłami a cała 
czwórka ewidentnie nadaje na tych samych fa-
lach. Repertuar zespołu stanowią dziś głównie 
covery, choć w przygotowaniu są już pierwsze 
autorskie utwory. Mamy już napisany jeden ka-
wałek zatytułowany „To nie jest Sen”. Opowia-
da on o dość trudnym i nieoczywistym tema-
cie jakim jest życie z zaburzeniem psychicznym. 
Naszą twórczością chcemy wpływać na ludzi, 
pomagać im. Poruszać wątki o jakich czasem 
ludzie wstydzą się wspominać. Chcemy inspi-
rować i motywować do refleksji - podsumo-
wują. Do utworów innych artystów podchodzą 
z estymą, podkreślając, że starają się zmienić 
formę kompozycji i dopasować ją do własnego 
brzmienia, zachowując jednocześnie szacunek 
do oryginalnych autorów.

Grupa narzuciła sobie duże tempo, planują 
bowiem do czerwca przygotować więcej piose-
nek, by w wakacje wydać debiutancką epkę. Jak 
wspominają, muzyka to dla nich nie tylko pasja, 
ale wspólny cel. Marzą, by w przyszłości prezen-
tować się na największych scenach, a występy 
stały się ich sposobem na życie. Co ciekawe, cała 
czwórka aktywnie udziela się w zespole Dźwięcz-
ni prowadzonym w brzeskim MOK-u przez in-
struktorkę śpiewu Agnieszkę Piekarz. Kornelia 
była z Dźwięcznymi od początku istnienia (czyli 
od października 2022 r). Gdy zespół zaczął zastę-
pować podkłady żywymi muzykami, wokalistka 
postanowiła zaprosić kolegów do składu.

Spicy Sweetness do tej pory usłyszeć moż-
na było podczas zbiorowego koncertu „Współ-
brzmimy w imię wolności” w MOK-u, występów 
poświęconym pamięci Irka „Ruska” Zamęty w re-
stauracji Klimaty oraz na samodzielnym wystę-
pie w Restauracji Rzym. W najbliższym czasie 
z zespołem będzie można spotkać się 28 stycznia 
podczas finału WOŚP organizowanym właśnie 
w „Rzymie”. Konrad

Słodko-ostry kwartet

Jak zwykle w okolicach Bożego Na-
rodzenia w Miejskim Ośrodku Kultu-
ry różnorakie grupy muzyczno-ta-
neczne prezentowały się na scenie 
w świątecznym repertuarze. Se-
zon rozpoczęły taneczne mikołajki 
w wykonaniu podopiecznych szkoły 
tańca Thomas Dance prowadzonej 
przez Dorotę Thomas. 20 grudnia 
sceną zawładnęło ponad 80 tan-
cerzy w różnym wieku. Rumba, jive 
i klasyczne walce nabrały zupełnie 
nowego wyrazu przy muzyce na-
wiązującej do świątecznej tematyki. 
Publiczność miała okazję oklaski-
wać zarówno pary turniejowe jak 
i grupy rekreacyjne. Wszyscy wy-
stępujący otrzymali pamiątkowe, 

świąteczne upominki zostawio-
ne pod choinką przez tanecznego 
mikołaja. 

11 stycznia należał do pod-
opiecznych Specjalnego Ośrodka 
Szkolno-Wychowawczego w Zło-
tej, którzy zaprezentowali brzeskim 
przedszkolakom świąteczny spek-
takl pt. „Z Wiarą, Nadzieją i Miło-
ścią do Betlejem”. Fabuła krótkiego 
spektaklu polegała na poznani pro-
stych górali z trzema gaździnami, 
czyli właśnie Wiarą, Nadzieją i Miło-
ścią, które poprowadziły ich prosto 
do ubogiego żłobu, by mogli poznali 
zbawiciela. Po spektaklu przedszko-
laki zaproszone zostały do wspólne-
go kolędowania. KW

Świątecznie w MOK-u
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Niezależnie od tego blisko 3 milio-
ny złotych kosztować będą inwe-
stycje „oświatowe”. Wśród nich na 
pierwszy plan wysuwa się zadanie 
zwane „zagospodarowaniem tere-
nu przy Zespole Szkolno-Przedszkol-
nym w Brzesku wraz z budową mia-
steczka rowerowego i placu zabaw”. 
W tym roku nastąpi finał prac roz-
poczętych w listopadzie 2022 roku. 
Inwestycja realizowana jest przy 
dofinansowaniu pozyskanym przez 
brzeski samorząd z tzw. Polskiego 
Ładu. Całkowity koszt zadania wy-
nieść ma 5 666 990,83 zł, a wysokość 

dotacji to 4 454 254,61 zł. Większość 
robót została już wykonana. W tym 
roku budowa będzie całkowicie za-
mknięta, a obiekt oddany do użytku. 
Wartość tegorocznych prac wynie-
sie 2 472 226 zł. Cała inwestycja jest 
o tyle cenna, że służyć będzie nie 
tylko uczniom przylegającej do mia-
steczka szkoły, ale stanie się też (albo 
przede wszystkim) wymarzonym 
miejscem do rekreacji i wypoczynku. 

W tym roku ponadto zaplano-
wana została kontynuacja przebu-
dowy kuchni w Szkole Podstawowej 
nr 3 w Brzesku. Koszt tego zadania 

oszacowano wstępnie w wysokości 
120 tysięcy złotych. Na utwardzenie 
terenu przy budynku Szkoły Podsta-
wowej w Okocimiu przeznaczono 
44  105 złotych, a środki na ten cel 
zostały uwzględnione w tegorocz-
nym Funduszu Sołeckim. W bu-
dżecie gminnym uwzględniono też 
300 tysięcy złotych na przebudo-
wę dachu na budynku Szkolnym 
w Sterkowcu. Do dyspozycji Szkoły 
Podstawowej nr 1 w Brzesku pozo-
stawiono 50 tysięcy złotych na bu-
dowę parkingu. Jest to inwestycja 
bardzo potrzebna. Miejsc parkin-
gowych wzdłuż ulicy Głowackiego 
jest zdecydowanie za mało. Będzie 
ich jeszcze mniej, bowiem liczba 
uczniów „jedynki” systematycznie 
wzrasta, a w tym samym budyn-
ku działa również Szkoła Muzyczna. 
Nowy parking powstanie za bu-
dynkiem szkolnym, jeszcze w tere-
nie ogrodzonym siatką. Oczywiście, 
w budżecie gminnym przewidzia-
ne są także pieniądze na bieżą-
ce i wakacyjne remonty placówek 
oświatowych. 

W gminie Brzesko funkcjonu-
je dwanaście szkół podstawowych, 
jedna szkoła artystyczna i dziewięć 
przedszkoli. Mowa o placówkach, 

którego zarządcą jest brzeski sa-
morząd. Na początku roku szkolne-
go 2023/2024 uczęszczało do nich 
3  732 uczniów i 581 przedszkola-
ków. To spora armia, którą „do-
wodzi” liczny sztab nauczycieli 
i tzw. pracowników niepedagogicz-
nych. Szkoły i przedszkola muszą 
być odpowiednio wyposażone. To 
wszystko kosztuje. W budżecie na 
2024 rok na funkcjonowanie placó-
wek szkolnych i wszystkie zadania 
z tym związane przeznaczono bli-
sko 90 milionów złotych. Na dzia-
łalność szkół i przedszkoli łącznie 
69  582  293,66 zł. Rozbijając to na 
odrębne czynniki, szkoły podstawo-
we „otrzymują” prawie 44,5 mln zł, 
oddziały zerowe w podstawówkach 
– blisko 1,7 mln zł, przedszkola po-
nad 22,6 mln zł, a przedszkola spe-
cjalne 750 tys. zł. Z działalnością 
oświatową wiążą się między inny-
mi także transport uczniów, utrzy-
manie stołówek szkolnych i świetlic 
oraz koszty dotyczące podnoszenia 
kwalifikacji zawodowych nauczy-
cieli. Inwestycja w edukację to in-
westycja w przyszłość całej gminy, 
dlatego wydatki budżetowe na tę 
dziedzinę życia społecznego zawsze 
będą najwyższe. MB

Jeszcze w tym roku miasteczko rowerowe i plac zabaw przy ZS-P w Brzesku stanie 
się też wymarzonym miejscem do rekreacji i wypoczynku. 

Kosztowna oświata

Tradycyjnie największa część gminnego budżetu po stronie 
wydatków związana jest z oświatą i wychowaniem. W tym roku 
brzescy radni przeznaczyli na realizację zadań w tym zakresie 
aż 89 014 838,66 złotych (52,25 procent ogółu zaplanowanych 
wydatków). 

Wydatki na oświatę i wychowanie w 2024 roku

Nazwa zadania Kwota

Szkoły i przedszkola 69 582 293,66

Świetlice szkolne 2 713 735,00

Dowożenie uczniów do szkół 1 091 000,00

Szkoły artystyczne 2 536 119,00

Dokształcanie i doskonalenie nauczycieli 333 780,00

Stołówki szkolne i przedszkolne 5 281 737,00

Zadania wymagające specjalnych metod nauczania 6 870 044,00

Pozostała działalność 606 130,00

RAZEM 89 014 838,66

W połowie stycznia został rozegrany pierwszy z dwóch turniejów skła-
dających się na mini cykl Grand Prix Publicznej Szkoły Podstawowej im. 
Jana Goetza Okocimskiego w Okocimiu. Zawody zorganizowały PSP 
Okocim, Urząd Miejski w Brzesku, Miejski Ośrodek Kultury, Stowarzysze-
nie „Okocim od Serca” oraz Stowarzyszenie Miłośników Ziemi Okocim-
skiej. W turnieju uczestniczyło 32 uczniów szkół podstawowych. Oprócz 
przedstawicieli gospodarzy wystartowali także reprezentanci ZS-P Brze-
sko, ZS-P Jadowniki i PSP Mokrzyska. Rywalizacja toczyła się w dwóch 
kategoriach wiekowych. Obowiązki sędziego głównego pełnił Mariusz 
Klimczak, a zawody honorowym patronatem objął burmistrz Brzeska 
Tomasz Latocha. 

Organizatorzy serdecznie zapraszają na kolejne zawody w ramach 
Szachowego Grand Prix PSP w Okocimiu, który odbędzie się 20 marca 
br. O zwycięstwie w całym cyklu zadecyduje suma punktów zgroma-
dzonych przez uczestników w obu turniejach. Zgłoszenia do drugiego 
turnieju przyjmowane są drogą mailową (mklimczak@zsp2.edu.pl lub 
szkola.okocim@brzesko.pl) oraz telefonicznie (14 686 09 30). MS

WYNIKI
Dziewczęta (klasy 0-3): 1. Alicja Nalepka (SP Okocim), 2. Bianka Ja-
roszek (SP Okocim), 3. Natalia Guzik (ZS-P Jadowniki). 
Chłopcy (klasy 0-3): 1. Karol Mrówka (ZS-P Brzesko), 2. Wiktor Mi-
chałek (SP Okocim), 3. Henryk Piwowarczyk (SP Mokrzyska). 
Dziewczęta (klasy 4-8): 1. Katarzyna Szuba (SP Mokrzyska), 2. Ava 
Pośladek (SP Okocim).
Chłopcy (klasy 4-8): 1. Kacper Węgrzyn (SP Mokrzyska), 2. Mieszko 
Grabowski (SP Mokrzyska), 3. Aleksander Rams (ZS-P Jadowniki).

OKOCIM. Zmagania szachistów
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Ceremonii otwarcia Parku Braterstwa prze-
wodniczył burmistrz Sovaty Laszlo Zsolt Fulop, 
który podczas inauguracyjnego przemówienia 
podkreślał, że relacje z partnerskimi miasta-
mi pozwalają na cenną wymianę doświadczeń 
i pomysłów. Zwrócił też uwagę, że te przyjaź-
nie nawiązane zostały już ponad 20 lat temu. 
W przypadku Brzeska te kontakty utrzymywane 
są już od 26 lat. Początkowo miały charakter nie-
formalny. Oficjalna umowa o wzajemnej współ-
pracy została podpisana 30 stycznia 2000 roku, 
jednak już dwa lata wcześniej ówczesne władze 
i mieszkańcy obu miast organizowały pierwsze 
partnerskie spotkania. 

Sovata, która prawa miejskie uzyskała w 1952 
roku, to znany daleko poza granicami Rumunii 
kombinat leczniczy, a w swoim kraju jest jedną 
z najmodniejszych miejscowości wypoczynko-
wych. Położona jest w Siedmiogrodzie zwanym 
też Transylwanią. Ze wszystkich stron otaczają ją 
pasma Karpat. 

Transylwania do końca I wojny światowej 
wchodziła w skład Austro-Węgier. Od 30 sierpnia 
1940 roku przez sześć lat, na podstawie drugie-
go arbitrażu wiedeńskiego znaczna część Sied-
miogrodu weszła w skład Węgier. Po wojnie wró-
ciła do Rumunii, ale język węgierski stał się tam 
drugim językiem urzędowym. Dlatego zapewne 
wśród pięciu zaprzyjaźnionych z Sovatą miast aż 
cztery leżą na Węgrzech. 

Według statystyk sporządzonych w 2011 roku, 
aż 36,5 procent mieszkańców Maruszy (do tego 
okręgu należy Sovata) to Węgrzy. Stolicą okręgu 
jest miasto Targu Mures, w którym stoi wzniesiony 
w 1880 roku pomnik Józefa Bema, upamiętniający 
jego udział w powstaniu węgierskim. Natomiast 
największym miastem Siedmiogrodu jest Kluż-
-Napoka, oddalony o 147 kilometrów od Sovaty 
(lot z Warszawy trwa 1,5 godziny. Podróż samo-
chodem z Brzeska do samej Sovaty, 769 kilome-
trów, zajmuje niewiele ponad 10 godzin). IL

Nasza aleja w Sovacie
W zaprzyjaźnionej z naszym miastem Sovacie od 15 października funkcjonuje Park 
Braterstwa, w którym jeden z deptaków nosi nazwę Brzesko. Tego samego dnia nadano 
nazwy także innym alejom – 13 dystrykt Budapesztu, Szazhalombatta i Sumeg. 

Transylwania od 1897 roku na całym świecie ko-
jarzy się z Drakulą, bohaterem powieści irlandz-
kiego pisarza Brama Stokera. Książka doczekała 
się niezliczonych ekranizacji. Pierwsi po literacki 
pierwozór sięgnęli Węgrzy. Nakręcony przez nich 
w 1921 roku „Drakula halala”, niestety nie zacho-
wał się do dziś. Rok później powstał niemiec-
ki film „Drakula – symfonia grozy”, uważany za 
najwierniejszą adaptację powieści. Jest to jeden 
z pierwszych horrorów w historii kina. Główną rolę 
powierzono Maxowi Schreckowi – aktorowi, któ-
rego nazwisko na wszystkie języki świata tłuma-
czy się jako „strach”. Ponieważ odtwórca postaci 
Drakuli chronił przed mediami swoją prywat-
ność, krążyć zaczęły plotki o wampiryzmie akto-
ra, co dodawało filmowi dodatkowego smaczku. 

Z tym filmem wiąże się jeszcze jedna hi-
storia. Otóż Florence Stoker, wdowa po pisa-
rzu wytoczyła reżyserowi proces o naruszenie 
praw autorskich poprzez nielegalne sięgnięcie 
po powieść. Sprawę wygrała, a zgodnie z wy-
rokiem Murnau musiał zapłacić wysokie od-
szkodowanie i zniszczyć wszystkie kopie filmu. 
Podobno do wyroku się zastosowała, jednak 
kilka kopii przetrwało do dziś, dzięki czemu film 
można teraz legalnie (jest już własnością pu-
bliczną) obejrzeć na płytach DVD lub w interne-
cie. W 1995 roku, w setną rocznicę narodzin kina, 
obraz został wpisany na watykańską listę 45 fil-
mów fabularnych, które propagują szczególne 
wartości religijne, moralne lub artystyczne.

Być może już za kilka lat Brzesko będzie mogło skorzystać z doświad-
czeń Sovaty w dziedzinie wykorzystywania źródeł energii odnawialnej. 
Nasz rumuński partner słynie na cały świat jako miasto, wokół którego 
położonych jest pięć słonych jezior termalnych. Największe z nich nosi 
miano Ursu, czyli niedźwiedzie. Nazwa wzięła się stąd, że z lotu ptaka 
kształt zbiornika przypomina wyglądem sylwetkę niedźwiedzia. 

Jezioro przy powierzchni ma temperaturę 35 stopni Celsju-
sza, ale im głębiej, tym jest coraz cieplej. Na głębokości metra 
45 stopni, metr niżej już 60. Wody akwenu i okoliczne błota obfitują 
w chlor i sód mające zastosowanie w leczeniu chorób ginekolo-
gicznych i schorzeń metabolicznych. 

Za wstęp na teren Ursu pobierana jest opłata. Jezioro otaczają 
drewniane tarasy pełne barów, restauracji i wypożyczalni sprzętu pły-
wającego. W okolicy funkcjonuje bogato rozwinięta sieć noclegowa. 

Co ciekawe, Sovata ze swoimi atrakcjami najbardziej popu-
larna jest wśród Węgrów. Dlatego nikogo nie dziwi, że większość 
napisów na szyldach sporządzona jest w języku naszych bratan-
ków, a w restauracjach dominuje madziarska kuchnia. Może warto 
wziąć przykład z Węgrów i w urlopowych planach zacząć rozpatry-
wać ewentualność wyjazdu do urokliwego miasteczka w Rumunii. 

Daty podpisania umów o współpracy z part-
nerskimi miastami
15 marca 1997 – Szazhalombatta
29 maja 1997 – Langenenenslingen 
30 stycznia 2000 – Sovata

W ostatni weekend czerwca ubiegłego roku 
w naszym mieście przebywały delegacje trzech 
zagranicznych miast partnerskich, zaproszone 
przez burmistrza Brzeska Tomasza Latochę na 
jedno z największych wydarzeń kulturalnych 
w regionie – Brzesko Okocim Festiwal. 

Była to pierwsza od kilku lat wizyta przed-
stawicieli Langenenslingen (Niemcy), Sovaty 
(Rumunia) i Szazhalombatty (Węgry) po prze-
rwie spowodowanej epidemią Covidu. Ich po-
byt służył odnowieniu partnerskiej współpracy 
i dalszej wymianie doświadczeń w wielu dzie-
dzinach życia społecznego. W programie wizy-
ty ujęto spotkania, podczas których wytyczone 
zostały kierunki, w jakich podążać będzie w naj-
bliższych latach ta współpraca – zarówno go-
spodarcza, kulturalna jak i turystyczna. Władze 
i mieszkańcy wszystkich miast partnerskich 
nadal są żywo zainteresowane wzajemnymi 
relacjami, które dają możliwość przenikania 
i głębszego poznawania charakterystycznych 
dla każdego z nich kultur. Dotychczasowe kon-
takty pozwalały wielu grupom środowiskowym 
i wiekowym poszerzać swoje horyzonty, zdo-
bywć nowe doświadczenia i nawiązywać cen-
ne znajomości.

Tak prezentuje się tablica z nazwą naszego miasta 
w Parku Braterstwa w Sovacie.

Jezioro Ursu - największa atrakcja turystyczna

Wzdłuż jednej z alejek prowadzących do bu-
dynku Regionalnego Centrum Kulturalno-Bi-
bliotecznego w Brzesku rosną trzy sześcioletnie 
„dęby przyjaźni”. Zostały zasadzone 2 września 
2017 roku podczas XVI Diecezjalnego Święta 
Chleba. Okazją było 25-lecie podpisania umów 
o partnerskiej współpracy pomiędzy Brze-
skiem, a Langenenenslingen i Szazhalombattą. 
Wprawdzie ćwierćwiecze oficjalnych kontaktów 
z Sovatą minie w 2025 roku, jednak dąb dedy-
kowany temu miastu również stanął podczas 
wspomnianej uroczystości. Uczetniczyli w niej 
między innymi burmistrz Szazhalombatty Vezer 
Mihalyi oraz zastępca burmistrza Langenens-
lingen Christofer Fisel.
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Rok 2023 w brzeskiej bibliotece nie-
zmiennie okazał się czasem pełnym 
książek, wielu ciekawych inicjatyw 
i pozostających w pamięci spotkań. 
Radość budzą także liczby – zarów-
no odwiedzin w bibliotece, a takich 

w naszych wypożyczalniach nali-
czyliśmy ponad 53 tys. (a pomyśleć, 
że ogólną liczbę odwiedzin w bi-
bliotece znacznie zwiększą jeszcze 
inne wizyty, np. w ramach wydarzeń 
kulturalnych i edukacyjnych), jak 

też ilości wypożyczonych książek – 
zabraliście ich do swoich domów 
ponad 130 tys.! Popularnością cie-
szą się także publikacje elektronicz-
ne, do których biblioteka wykupuje 
kody dostępu – w ten sposób wy-
pożyczono 7173 pozycje.

Wraz z końcem roku poznaliśmy 
najaktywniejszych czytelników i czy-
telniczki, a także najchętniej wypo-
życzane tytuły. W rankingu aktywno-
ści czytelniczej króluje pan Andrzej 
z imponującą liczbą 331 książek, na 
2. i 3. miejscu podium uplasował się 
natomiast duet, który tworzą 4-let-
nia Marcelinka i jej mama Elżbieta. 
Wśród najaktywniejszej dziesiąt-
ki są zarówno dorośli, jak i dzieci, 
a ich wyniki wypożyczeń pozosta-
wiają nas pod ogromnym wraże-
niem. Gratulujemy zarówno im, jak 
i wszystkim, którzy aktywnie wypo-
życzali i czytali z brzeską biblioteką 
w minionym roku!

W rankingu wypożyczeń, po-
dobnie jak w roku 2022, na pierw-
szym miejscu najchętniej wypoży-
czanych książek plasuje się powieść 

Sabiny Jakubowskiej „Akuszerki”. 
Co ciekawe do tej samej autorki na-
leży w tym roku także drugie miej-
sce – tym razem za debiutancką 
powieść „Dom na Wschodniej”, któ-
rej nowe wydanie ukazało się w mi-
nionym roku. Gratulujemy rodzimej 
autorce poczytności i popularności 
nie tylko w naszym regionie. Podium 
zamykają niezmiennie popularne 
„Niesamowite przygody dziesięciu 
skarpetek” autorstwa Justyny Bed-
narek. Najdłuższa kolejka zamówień 
jest obecnie do publikacji „Chłopki. 
Opowieść o naszych babkach” au-
torstwa Joanny Kuciel-Frydryszak, 
w której znajdziemy także wątki zwią-
zane z naszym regionem.

Wraz z nowym rokiem czytelnicza 
zabawa zaczyna się od nowa. Już 
nie możemy się doczekać, by prze-
konać się, jaki pod tym względem 
będzie 2024 roku. Czy jako społe-
czeństwo będziemy czytać więcej? 
Jaka książka stanie się hitem wypo-
życzeń? Z pewnością poinformuje-
my o tym za rok. MS

Rok z biblioteką

Styczeń to w bibliotekach i wielu innych jednostkach, czas pod-
sumowań i sprawozdań. Ich przygotowywanie bywa żmudne, 
jednak cieszy, gdy wskazują one dobre wyniki. 
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Mowa o spektaklu „Ciepła Wdówka”, którego 
premiera odbyła się 19 listopada ubiegłego roku 
w parafialnej sali teatralnej. Zainteresowanie pu-
bliczności jak zwykle było tak duże, że spektakl 
powtarzano jeszcze kilka razy, w tym 13 stycz-
nia w sali audytoryjnej Regionalnego Centrum 
Kulturalno-Bibliotecznego.

„Ciepła Wdówka” to dziś pozycja nieco zapo-
mniana w porównaniu z innymi dziełami Micha-
ła Bałuckiego, pomimo tego, że samo określenie 
weszło do mowy potocznej jako synonim (cytując 
za Wielkim Słownikiem Języka Polskiego) samot-
nej, bogatej kobiety w dojrzałym wieku, postrze-
ganej jako obiekt zainteresowania dla mężczy-
zny. Dziś termin ten dużo bardziej kojarzony jest 
z piosenką „Ciepła wdówka na zimę” wykonywa-
ną przez Kabaret Starszych Panów.

Fabuła trzyaktowej komedii osnuta jest wo-
kół postaci Hortensji Stroińskiej – bogatej wdowy 
w średnim wieku, o której względy zabiegają róż-
noracy absztyfikanci. Wszystkich, zdecydowanie 
bardziej od uczuć, interesuje jednak jej imponu-
jący majątek. Wyjątkiem jest doktor Bolimowski, 
kochający się w Hortensji od dawna. Ten jednak 
po wielu latach niepowodzeń nie wierzy już w ja-
kiekolwiek szczęśliwe zakończenie. Spektakl rozpo-
czyna się od przyjazdu Antosia, siostrzeńca tytuło-
wej bohaterki, który nie zdaje sobie jeszcze sprawy 
w jak niezwykłe wydarzenia zostanie wplątany. 
Wszystko, jak to zwykle u Bałuckiego, okraszo-
ne jest dziesiątkami komicznych nieporozumień, 
zmierzając jednocześnie do szczęśliwego finału, 
którego nie zdradzamy, bowiem artyści zapowia-
dają kolejne spektakle, już w porze wiosennej.

Grupa 25+ funkcjonuje już od blisko dziesię-
ciu lat, pierwsze oficjalne spotkanie odbyło się 
bowiem 1 października 2014. Wszystko zaczęło 
się od realizacji dramatu Karola Wojtyły „Przed 
sklepem jubilera”. Następnie przyszła pora na 
„Tajemnicę Eucharystii” opartą na wizji boliwij-
skiej stygmatyczki Cataliny Rivas. Ta sztuka wy-
stawiana jest przez grupę do dziś, a doczekała 
się już ponad 60 spektakli w całym kraju. W paź-
dzierniku ubiegłego aktorzy przedstawili „Ta-
jemnicę…” w kościele pw. Matki Bożej Nieustają-
cej Pomocy w Rzymie. 

W repertuarze grupy wygospodarowano 
sporo miejsca również na komedie i wodewi-
le. Z czasem zespół do perfekcji opanował wy-
czucie stylu Michała Bałuckiego, czego efektem 
są owiane już legendą spektakle „Polowanie na 
męża”, „Dom otwarty”, „Grube Ryby” i świeżutka 
jeszcze „Ciepła Wdówka”. 

- Określamy się mianem profesjonalnych 
amatorów. Każdy ma talent, trzeba go tylko 
umiejętnie wydobyć – mówi reżyserka i kierow-
niczka grupy Ewa Łupińska-Toroń. Przed spekta-
klem przypomniała ona również motto, którym 
kieruje się grupa, czyli dawać radość sobie i dzie-
lić się tą radością z innymi. 13 stycznia ten cel zo-
stał z całą pewnością osiągnięty. Konrad

Od lewej: Tomasz Put (Antoś), Daria Mleczko (Fela), Aneta Kuta (Stroińska) oraz Grzegorz Giereś (doktor). 
Obszerna fotorelacja z przedstawienia dostępna jest na stronie internetowej Urzędu Miejskiego (brzesko.pl) 
w aktualnościach pod datą 2024-01-15. Fot. Krzysztof „Flesz” Wasyłek. 

Ciepła wdówka, czyli…
… Bałucki po raz czwarty

Artystów tworzących Grupę 25+ działającą przy parafii Miłosierdzia Bożego w Brze-
sku z całą pewnością nazwać można specjalistami od Bałuckiego. Z powodzeniem 
wystawili oni bowiem już czwartą sztukę tego autora. 

GRUPA 25+, „CIEPŁA WDÓWKA”
PREMIERA: 19 listopada 2023, 
Sala teatralna przy parafii Miłosierdzia Bożego 
w Brzesku

Obsada
Stroińska – Aneta Kuta
Antoś – Tomasz Put
Fela – Daria Mleczko
Doktor – Grzegorz Giereś
Baron – Marek Góra
Tymoteusz – Jarosław Cichoński
Symforian – Leszek Rzepecki
Łapiszewski – Krzysztof Mariankowski
Flora – Renata Wiśniowska-Giereś
Laura – Małgorzata Tocka

Zupkiewiczowa – Maria Put
Kelner – Marcin Tota
Janinka – Agnieszka Janas
Kelnerka – Katia Klecka
Sprzątaczka – Ewa Łupińska-Toroń
Kobiety w restauracji – Maria Łupińska, Maria Zając.

Reżyseria – Ewa Łupińska-Toroń 
Scenariusz na podst. sztuki Michała Bałuckiego. 
Wyszukał – Władysław Mikołajek
Inspicjent – Beata Ciuruś
Scenografia – Anna Serwin
Światło i dźwięk – Łukasz Mrówka 
Konsultacje muzyczne – Krzysztof Musiał, An-
drzej Gicala
Opiekun grupy – ks. Wojciech Werner

Paradoksy Bałuckiego
Michał Bałucki (1837-1901) 
dziś kojarzony jest głównie 
jako autor komedii, warto 
jednak wspomnieć, że na-
ukę rozpoczął na wydziale 
matematyczno-fizycznym 
UJ, a swoją karierę pisar-
ską zaczynał jako dzien-
nikarz w kobiecym piśmie 
„Niewiasta”. Jego pierw-
sze utwory prozatorskie 

były związane ściśle z tematyką patriotycz-
ną, oscylując wokół powstania styczniowego. 
I choć sam Bałucki w powstaniu nie walczył, 
był dwukrotnie aresztowany za działalność 
konspiracyjną. I właśnie tutaj rodzi się jedna 
z największych ciekawostek w życiu auto-
ra. Cytując bowiem za stroną Polskiego Ra-
dia Po drugim aresztowaniu, twórca został 
osadzony w celi wraz z góralem z Chocho-
łowa, aresztowanym przy próbie przekrocze-
nia granicy austriacko-rosyjskiej. Próbujacy 
przedostać się na drugą stronę granicy, go-
spodarz miał przy sobie łopatę i widły. Z tego 
powodu został uznany przez żandarmów 
za ochotnika próbującego przyłączyć się 
do powstania. To spotkanie stało się inspira-
cją do napisania wiersza „Do chleba”, który 
po napisaniu do niego muzyki, stał się znaną 
do dziś piosenką „Góralu, czy ci nie żal”. Ba-
łuckiemu zawdzięczamy również takie termi-
ny jak „pipidówka” określający zabitą decha-
mi wieś, czy właśnie wspomniana w tekście 
obok „ciepła wdówka”. On sam stworzył typ 
bohatera, którego zespół cech doczekał się 
specjalnego, chociaż dzisiaj już martwego, 
terminu – „bałucczyzna”. Co oznaczał? Mniej 
więcej to samo, co wiecznie żywa „dulszczy-
zna”, jednak przypisywany pełnym zakłama-
nia i hipokryzji mężczyznom. 

Życie Michała Bałuckiego to gotowy sce-
nariusz na film. Byłby to jednak film o smutnym 
zakończeniu. Szybko zmieniające się teatral-
ne trendy sprawiły, że z autora uwielbianego 
szybko stał się on pośmiewiskiem krytyków. 
Po kilku następujących po sobie niepowodze-
niach zawodowych, trawiony nerwicą Bałucki 
zastrzelił się na krakowskich Błoniach. KW
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Oddział dla Dzieci Powiatowej i Miej-
skiej Biblioteki Publicznej w Brzesku 
w nowym roku będzie kontynuować 
znane i lubiane przez małych czy-
telników cotygodniowe zajęcia pla-
styczne „Każdy może być artystą” 
oraz podróżnicze warsztaty z ekspe-
rymentami „Mali Globtroterzy”. Ma-
łych artystów zapraszamy w każdą 
środę od godziny 16:15, natomiast 
z podróżnikami będziemy spotykać 
się w czwartki o godzinie 16:30. W Bi-
bliotece funkcjonuje również bardzo 
popularny „Klub Maluszka”. Zajęcia 
odbywają się trzy razy w tygodniu, 
grupy są zamknięte, a zapisy na 
nowy cykl zajęć ruszą w czerwcu.

 Oddział dla Dzieci, jak co roku, 
przygotowuje podczas ferii zajęcia 
i warsztaty dla małych czytelników. 
Ich tematyka będzie każdego dnia 
inna, by każdy z uczestników zna-
lazł dla siebie coś interesującego. 
Część zajęć oparta będzie o kalen-
darz świąt nietypowych. Podczas 
ferii wypadną między innymi Wa-
lentynki, Dzień Listonoszy i Dorę-
czycieli Przesyłek Pocztowych oraz 
Dzień Przewodnika i Dzień Myśli 

Braterskiej. Te nietypowe święta 
będą inspiracją do wizyty na po-
czcie oraz spotkania z przewodni-
kiem turystycznym oraz komen-
dantem Hufca ZHP Brzesko. Ferie 
w tym roku rozpoczną się wycze-
kiwanym przez wszystkich małych 
czytelników Bibliotecznym Balem 
Karnawałowym.

W lutym warto zarezerwować 
sobie czas na zwiedzanie wysta-
wy inspirowanej książką: „Co robią 
uczucia?” Tiny Oziewicz, która zo-
stała opracowana przez Wydaw-
nictwo Dwie Siostry. Ekspozycja 
dowcipnych i refleksyjnych ilustracji 
Aleksandry Zając pomoże zajrzeć 
do wnętrza siebie. Dzięki 16 wiel-
koformatowym planszom udamy 
się w fascynującą wędrówkę po 
świecie uczuć i będziemy mogli 
przyjrzeć się: radości, zachwytowi, 
wstydowi, złości, miłości… Wystawę 
będzie można zwiedzać indywidu-
alnie do końca lutego. Na wspólnie 
zwiedzanie ekspozycji, połączonej 
z ciekawymi zajęciami, zapraszamy 
również grupy zorganizowane ze 
szkół i przedszkoli. OdD

Globtroterzy 
i nietypowe święta
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PAMIĘTAMY

Marian Stolarczyk urodził się w 1940 
roku, jak podkreśla, w najbardziej 
przykrym roku w dziejach narodu 
polskiego. – Jasień jest moją wio-
ską rodzinną – mówi. – Mój tata, 
pochodzący z Gnojnika, pracował 
u barona Goetza w Zagórzycach, 
w Jasieniu zaś poznał swoją przy-
szłą żonę, wówczas pannę Stefanię 
Sumarównę. Zamieszkali na Kopa-
linach, w domu przy dzisiejszej ulicy 
Wiejskiej, która znajduje się obecnie 
w granicach Brzeska. Przed wybu-
chem wojny ojciec – tak, jak wie-
lu innych – szukał zatrudnienia na 
wschodnich rubieżach (w 1938 roku, 
budując fortyfikację w rejonie Rów-
nego – Sarny), ale kiedy Związek 
Radziecki napadł na Polskę, wrócił, 
nie bez kłopotów z pokonaniem stref 
podziału, do swych rodzinnych stron.

(…) pan Marian (…) jako młodzie-
niec dobijający matury w brzeskim 
Liceum Ogólnokształcącym, musiał 
dokonać wyboru, co chciałby robić 
w przyszłości. O tym jednak, że bę-
dzie profesorem, wiedział bezbłęd-
nie już w wieku ośmiu lat. – Kiedy 
zapytano mnie w domu, kim chciał-
bym być, bez chwili zawahania od-
powiedziałem, że będę profesorem 
– wspomina znamienne zdarzenie 
z dzieciństwa. – Pamiętam jednak, 
że moja odpowiedź nie wywołała 
w domu entuzjazmu, bo moi rodzice 
utożsamiali pojęcie profesora z na-
uczycielem szkoły średniej. Dlatego 
szybko musiałem wyjaśniać, że nie 
o takiego profesora mi chodzi...

Intrygujący jest fakt, że wybrał 
studia historyczne, skoro – jak za-
znacza – zawsze był lepszym ma-
tematykiem i fizykiem. – Będąc 
w siódmej klasie, dawałem płatne 
lekcje z matematyki uczniom przy-
gotowującym się do egzaminu 
wstępnego do liceum – podkreśla 
swe zainteresowania. Do przyczyn 
załamania wiedzy matematycznej, 
które nastąpiło w klasie dziewiątej 
liceum, nie chce jednak wracać. 
Krótko mówiąc, jego klasa trafiła na 

„mało przekonującego” nauczycie-
la. – Generalnie jednak mieliśmy 
wtedy znakomitych profesorów 
– dodaje. – Była to kadra świetna 
zarówno pod względem dydaktycz-
nym, jak i o dużej wiedzy.

Po zdaniu matury w 1958 roku, 
trzeba było podjąć decyzję o wy-
borze studiów. – Rodzice nalegali, 
bym poszedł na politechnikę, ale ja 
– zdając sobie sprawę, jak dużą po-
siadam lukę z matematyki – posta-
nowiłem zdawać na prawo na Uni-
wersytet Jagielloński – wspomina 
pan Marian. – Niestety, po złożonym 
egzaminie, nie dostałem się na ten 
kierunek, ale na podstawie otrzyma-
nych ocen mogłem otrzymać indeks 
na wydziale historycznym w Wyższej 
Szkole Pedagogicznej. Z okazji sko-
rzystałem i tak już zostało. Nie żałuję, 
choćby dlatego, że zetknąłem się 
tam ze znakomitymi profesorami, 
jak: Józef Buszko, Ignacy Zarębski, 
Alojzy Gębala i mój wielki mistrz, Ma-
rian Tyrowicz. Także w późniejszym 
okresie spotykałem na swej drodze 
równie wspaniałych naukowców (…). 
Wielu przyjaciół mam także wśród 
profesorów zagranicznych.

(…) Po ukończeniu studiów 
w WSP świeżo upieczony magister 
rozpoczął pracę w Technikum Che-
micznym w Tarnowie. Postanowił 
jednak kontynuować studia praw-
nicze. Zdał egzamin wstępny i na-
wet je zainaugurował, ale kiedy zu-
pełnie przypadkowo natknął się na 
profesora Tyrowicza z WSP, ten – nie 
wiedzieć czemu – kazał mu w ciągu 
dwóch dni napisać podanie o przy-
jęcie na studia doktoranckie. Nie 
potrafił odmówić swemu mistrzowi. 
– Znowu gdzie indziej się wybiera-
łem, a gdzie indziej trafiłem – mówi 
pan Marian. 

(…) Mógł z pewnością pan 
Marian więcej dla Brzeska zrobić, ale 
długo go ono nie chciało. Po obro-
nie pracy doktorskiej liczył na pra-
cę w tutejszym Wydziale Oświaty, 
ale zanim doczekał się na – zresztą 

negatywną – odpowiedź urzędu, 
pracę zaproponował mu dyrektor 
Franciszek Walentowski ze wspo-
mnianego tarnowskiego Techni-
kum Chemicznego. Z otwartymi rę-
koma przyjęto go także w sąsiedniej 
Bochni, gdzie przez kilka lat był kie-
rownikiem tamtejszego archiwum.

– Bardzo mile wspominam bo-
cheński okres mojej pracy – profe-
sor wraca pamięcią do początku lat 
siedemdziesiątych. – Tylko w spra-
wie losów XVII−wiecznych akt mia-
łem inne zdanie z przewodniczącym 
Rady Powiatowej, który dokumenty 
chciał spalić na dziedzińcu, a ja na 
to przyzwolenia nie dałem. Na wnio-
sek miejscowej pani sekretarz, Ireny 
Białkowskiej, zostałem włączony 
do przygotowań obchodów jubile-
uszu 600−lecia miasta. Efektem było 
pierwsze tego typu szersze opraco-
wanie o dziejach Bochni, które stało 
się niebawem zaczątkiem większej 
monografii.

O jakże rozległych talentach pro-
fesora Mariana Stolarczyka mogą 
świadczyć z tamtego okresu licz-
ne publikacje, jakie ukazały się na 
łamach „Gazety Krakowskiej” i „Dzien-
nika Polskiego”, ale nade wszyst-
ko fakt, że historyk z wykształcenia 
przez pewien okres pełnił funkcję 
doradcy do spraw inwestycyjnych 
w tworzącej się Wytwórni Urządzeń 
Chłodniczych (…).

Najdłużej, bo już 30 lat, pan 
profesor związany jest zawodowo 
z uczelnią rzeszowską. Był jednym 
z pierwszych pracowników nauko-
wych organizującego się zakładu 
historii na tamtejszej WSP, na bazie 
której powstał dzisiejszy Uniwersy-
tet Rzeszowski. A że pracę nauko-
wą i dydaktyczną można pogodzić 
również z prowadzeniem farmy dro-
biu, to prof. Stolarczyk służy przy-
kładem i doświadczeniem. – Wraz 
z teściem zajmowałem się pracami 
rolniczymi, więc dlatego habilitacji 
i tytułu profesorskiego doczekałem 
się w stosunkowo późnym wieku 

– zaskakuje kolejnym szokującym 
wyznaniem pan profesor. – Prowa-
dzenie prywatnego biznesu miało 
dobre strony – pozwalało na pewną 
niezależność finansową.

(…)Po zaliczeniu ostatniego 
w życiu egzaminu habilitacyjnego 
mógł wreszcie pan Marian zająć się 
na dobre sprawami Brzeska i dzie-
jami swej rodziny. Niebawem uka-
że się drukiem monografia miasta, 
a w ubiegłym roku na półkach księ-
garskich pojawiła się interesująca 
pozycja, dotycząca historii brze-
skiego Towarzystwa Gimnastycz-
nego „Sokół”, którego nota bene jest 
aktywnym działaczem.

(…) Ze współczesnym Brzeskim 
wiąże się jednak jeszcze jeden roz-
dział jego bogatej działalności. Po 
ostatnich wyborach został radnym 
powiatowym, obejmując funk-
cję wiceprzewodniczącego Rady 
Starostwa. Aktywnie udziela się 
w komisjach Oświaty, Kultury, Spor-
tu, Turystyki i Promocji oraz Prawa 
i Porządku Publicznego. – To nowe 
dla mnie wyzwanie, dlatego długo 
zastanawiałem się nad przyjęciem 
propozycji kandydowania (…) – 
mówi prof. Stolarczyk. – Zastrzegłem 
jednak, że będę działał konstruktyw-
nie na rzecz utworzenia wspólnej 
platformy rozstrzygania problemów 
w mieście i powiecie.

Ludzie przychodzący do niego 
po pomoc lub z interwencją mówią, 
że radny Stolarczyk potrafi słuchać. 
Opuszczają jego gabinet w przeko-
naniu, że ich głos zostanie rozpa-
trzony, a pomoc rychło nadejdzie. 
On, z godną podziwu skromnością, 
nie przecenia jednak swej roli. – 
Funkcja wiceprzewodniczącego jest 
honorowym stanowiskiem – mówi 
z pewnym przekąsem i dodaje bez 
fałszywej próżności: – Jestem hi-
storykiem i lubię swoją pracę za-
wodową. I choć różnie w przeszło-
ści bywało, zwłaszcza, kiedy kieszeń 
była pusta, to prowadząc badania 
czułem się człowiekiem szczęśliwym. 
Nie chciałbym tego zmieniać. Lepiej 
czuję się penetrując historię, niż zaj-
mując się problemami dzisiejszymi...

Odeszli w grudniu
Krystyna Baran (84) – Brzesko
Franciszka Biernat (83) – Okocim
Stanisław Chmielarz (82) – Mokrzyska
Krystyna Czyżycka (72) – Jasień
Tomasz Flądro (48) – Mokrzyska
Rafał Gołąb (38) – Poręba Spytkowska

Henryk Iskra (71) – Brzesko
Jan Japa (65) – Jadowniki
Mirosław Kopff (78) – Poręba Spytkowska
Stanisława Kura (87) – Jadowniki 
Stefan Maj (86) – Brzesko
Bronisława Nazim (86) – Brzesko
Jolanta Pawełek (61) – Jasień
Wiesław Stańczyk (79) – Brzesko

Roman Stolarczyk (72) – Brzesko
Stanisław Szczygiełek (76) – Brzesko
Stefan Szydłowski (77) – Brzesko
Stanisław Synowiec (84) – Bucze
Stanisław Woda (66) – Mokrzyska
Władysław Wójcik (87) – Mokrzyska
Barbara Zachara (56) – Mokrzyska

Niezwykłe przypadki historyka

Pamięci profesora Mariana Stolarczyka
Z głębokim smutkiem przyjęliśmy wiadomość, 
że 12 stycznia br. w wieku 84 lat zmarł dr hab., 
profesor UR, Marian Stolarczyk, jeden z najwybit-
niejszych mieszkańców gminy Brzesko. Profesor 
był autorem ponad 100 prac naukowych, w tym 
wielu wydawnictw poświęconych historii Brzeska. 
Aktywnie działał w Towarzystwie Gimnastycznym 
„Sokół”, Uniwersytecie Trzeciego Wieku, Brzeskim 
Towarzystwie „Gryf” oraz w wielu innych organi-
zacjach i stowarzyszeniach. Między innymi pełnił 

też funkcję wiceprzewodniczącego Rady Powiatu 
Brzeskiego. Przez kilka dziesięcioleci współpraco-
wał z naszą redakcją, publikując szereg artykułów. 
W 2004 roku, w marcowym wydaniu BIM-u ukazał 
się obszerny artykuł „Niezwykłe przypadki history-
ka” (strony 14-16) poświęcony profesorowi. Poni-
żej prezentujemy obszerne fragmenty tego tek-
stu. Całość dostępna jest w Cyfrowym Archiwum 
BIM na stronie internetowej Miejskiego Ośrodka 
Kultury.
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WYWIAD

110 lat. To dużo?
- Dużo. Bardzo dużo. Sam chciałbym wiedzieć 

co robić, żeby tyle przeżyć.
Dołączył pan do składu w 1976 r. Niedługo 

minie pół wieku, czyli niespełna połowa całego 
życia orkiestry.

- Pamiętam te początki. Razem z bratem spo-
tykaliśmy się z naszym wujkiem Michałem No-
wakiem, który grał w orkiestrze w browarze i uczył 
nas gry na klarnecie. Gra trochę mi nie wycho-
dziła i przerwałem naukę. Przeniosłem się wtedy 
do ogniska muzycznego w Brzesku i tam uczyłem 
się grać na akordeonie. W czasach szkolnych mie-
liśmy praktyki w browarze. Większość chłopaków 
z warsztatu chciała się zapisać do orkiestry, bo 
dwugodzinne próby odbywały się w czasie pracy. 
Myśleli, że dzięki temu będą sobie „wegetować” 
przez te dwie godziny. A okazało się że nauka gry na 
instrumencie dętym to wcale nie taka prosta rzecz. 
Planowałem, że będę grał na puzonie, ale gdy pan 
Tadeusz Krawczyk, ówczesny kapelmistrz usłyszał, 
że miałem do czynienia z klarnetem zaproponował 
mi właśnie ten instrument. Na przesłuchaniu dał mi 
klarnet, a że miałem jakieś tam zadęcie, to się uda-
ło. I tak zostałem najmłodszym członkiem orkiestry. 
A niedługo pewnie będę najstarszy. Z tej naszej 
szkolnej ekipy zapisało się dziesięć osób, a na dłu-
żej zostałem tylko ja i Tadek Put na puzonie, który 
dopiero kilka lat temu zaniechał gry.

W 1993 r zastąpił Pan zmarłego kapelmi-
strza, Tadeusza Krawczyka. 

- Bardzo dobrze wspominam pana Krawczy-
ka. Dużo mnie nauczył. Zaraz po pierwszej lekcji gry 
na klarnecie, wypożyczył mi instrument do domu, 
żebym mógł szybko dokooptować do orkiestry. 
Nawet pierwsze wesele, jakie grałem w życiu, to 
właśnie z nim. W późniejszym czasie byłem takim 
jego „zaufanym” człowiekiem. Miałem wszystkie 
klucze do sali prób, po zajęciach na warsztacie 
chodziłem, przede wszystkim ćwiczyć grę, ale też 
czyścić instrumenty, przygotowywać nuty… Za-
pisałem się na kurs dyrygentów orkiestr dętych 
w Krakowie, ale gdy zmarł pan Krawczyk to byłem 
dopiero na początku nauki. Wcześniej kilka razy go 
zastępowałem, ale gdy zostałem z tym sam oka-
zało się, że jestem jeszcze kompletnie zielony jeżeli 
chodzi o prowadzenie orkiestry. Dlatego też dzię-
kuję wszystkim ludziom, którzy mi zaufali i uwierzyli 
w moje możliwości.

Mówiąc kolokwialnie – macha pan buławą 
i batutą od trzydziestu lat.

- Szmat czasu. Jestem chyba najdłużej dzia-
łającym kapelmistrzem w historii tej orkiestry. 
Bardzo długo, bo ćwierć wieku funkcję tę spra-
wował Ludwik Kozub (w latach 1945-1970 – przyp. 
red.). Mi do emerytury zostały trzy lata. Może się 
uda dotrwać (śmiech)!

Czyli myśli pan o muzycznej emeryturze?
- Czas pokaże. U mnie ze zdrowiem jest róż-

nie, co chwilę coś nowego wyskakuje. Ale teraz 
jestem podremontowany, wiec działamy.

Gdy pan patrzy wstecz na te pięć dekad to 
co pan widzi jako pierwsze? 

- Na pewno mój pierwszy przegląd orkiestr 
dętych w Dębicy. Maszerowaliśmy i nagle rozpę-
tała się burza. I graliśmy w tym deszczu. Franek 
Kargól grał na bębnie i przy każdym jego uderze-
niu w powietrze wzbijały się prawdziwe fontanny. 
No i moja pierwsza próba w orkiestrze w Browa-
rze. Oj pot mnie wtedy zalał, bo to był dla mnie 
szok. Ci grają co innego, ci co innego… A ja wcze-
śniej zawsze grałem sam.

Czyli orkiestra to nie miejsce dla indywidu-
alistów?

- Oczywiście, że nie. 
A teraz każdy chce być gwiazdą. 
- Tylko mało komu się to udaje.
Myślałem, że przedtem wymieni Pan udział 

w powstawaniu filmu „Ogniem i mieczem”. Na 
czym polegała wasza rola?

- To nie tak, że braliśmy udział w powstawa-
niu filmu. Uświetniliśmy muzycznie oficjalną uro-
czystość zakończenia produkcji filmu, która od-
była się w browarze. Piękna impreza. Był orszak 
w którym kroczyły formacje wojskowe, statyści na 
koniach, ekipa, aktorzy… no i my. Najpierw grali-
śmy przed warzelnią a potem na sali.

Da się grać w orkiestrze nie znając nut? 
- Absolutnie nie.
Beatlesi podobno nie znali.
- Takich jak oni było wielu i osiągali sukcesy. 

Ale do orkiestry by się w takim razie nie nadali. 
Czyli bez nut ani rusz.
- Tutaj wszystko musi być uporządkowane, 

każda partia instrumentów ma swoje zadanie. 
Każdy występ musi być odpowiednio zaaranżo-
wany w zależności od aktualnego składu zespołu. 
Czasem trzeba „pożyczyć” muzyków z innej orkie-
stry, czasem rozpisać wszystko inaczej. Tak mi się 
to jakoś udaje kombinować od trzydziestu lat. Jak 
zaczynałem to siedziałem codziennie od ósmej 
do osiemnastej i pisałem nuty ręcznie, przygoto-
wywałem aranżacje. Potem dostawałem pytania 
od przełożonych, jak to jest, że tyle tam przesia-
duję, bo nikt nie wierzył, że to tyle pracy. No a te-
raz od tego spisywania nut coraz dalej widzę, bo 
oczy wysiadają (śmiech).

Nawiązałem do Beatlesów, bo wiem, że ma-
cie w repertuarze wiązankę ich przebojów.

- Te nuty teoretycznie otrzymałem już goto-
we, ale i tak trzeba było wszystko przepisać, żeby 
dopasować do ilości i możliwości muzyków. 

Co sprawia, że jedne utwory muzyki popular-
nej lepiej się nadają dla orkiestr a drugie mniej?

- Popularność. Celujemy w repertuar, którego 
możemy być zawsze pewni. Wspomnianych Be-
atlesów czy ABBĘ będzie można z powodzeniem 
grać za kolejne pięćdziesiąt lat. Mamy wiązanki 
z przebojami Krzysztofa Krawczyka, Zbigniewa 
Wodeckiego, Skaldów. Planujemy jeszcze przy-
gotować utwory Maryli Rodowicz. 

Metallica by się w takim razie nadała? To też 
popularna grupa.

- Nadałaby się. Ale jakoś tego nie widzę. 
Więcej satysfakcji daje granie klasyki czy 

muzyki rozrywkowej?
- Osobiście wolę rozrywkową. Zresztą z kla-

syką jest taki problem, że ludzie nie chcą dziś jej 
grać. Mało kto gra teraz klasykę. Teraz jest moda 
na muzykę filmową i zagraniczne kawałki. Dla-
tego na przeglądach wciąż w regulaminach są 
zapisy, że należy wykonać jeden lub dwa utwory 
polskich kompozytorów. Grywał pan również na 
weselach i imprezach okolicznościowych. Moż-
na wyciągnąć z tego jakieś doświadczenie, któ-
re owocuje w pracy dyrygenta?

- Graliśmy przez cale lata. Najpierw z bratem, 
kuzynem, potem z kolegami. Jest to oczywiście 
dodatkowe źródło dochodu, ale rzeczywiście 
można wyciągnąć z tego więcej. Przede wszyst-
kim znajomość utworów i pojęcie przy czym lu-
dzie najlepiej się bawią. 

Dołączył pan też do składu kabaretu Spra-
wa Drugorzędna.

- Wstąpiłem do zespołu na prośbę ówczesnej 
dyrektorki, Małgorzaty Cuber. Grałem na sakso-
fonie i klarnecie. To ciekawa przygoda, zaliczy-
liśmy razem kilka koncertów, ale zabierało to za 
dużo czasu i nie mogłem w pełni skupić się na 
orkiestrze. 

Standardowe pytanie – czym zajmowałby 
się pan gdyby nie orkiestra?

- Pewnie wyjechałbym gdzieś za granicę, za-
rabiał duże pieniądze, ale nie miał z tego żadnej 
satysfakcji. Robię to co lubię i tego się trzymam.

Muzyczne wspomnienie, które zostanie na 
zawsze, to… 

- …21 lipca 1984 roku. Wielka Parada Orkiestr 
Dętych na nieistniejącym już Stadionie Dziesię-
ciolecia. Ponad tysiąc trzystu muzyków, w tym ja. 
Jestem jedynym członkiem naszej orkiestry, któ-
ry uczestniczył w tym wydarzeniu. To było wręcz 
niewiarygodne dla młodego chłopaka przeżycie. 
I jakoś tak się złożyło, że stadionu już nie ma, a ja 
jeszcze jestem. Rozmawiał Konrad Wójcik

WIESŁAW PORWISZ od ponad trzydziestu lat 
przewodzi Miejskiej Orkiestrze Dętej w Brze-
sku. Orkiestra przez szereg lat działała w Bro-
warze Okocim, a od 2001 roku funkcjonuje 
pod skrzydłami Miejskiego Ośrodka Kultury. 
Za kilka miesięcy minie 110 lat od jej założe-
nia. Z kapelmistrzem o jego własnych jubile-
uszach i muzycznych początkach, szukając 
przy okazji odpowiedzi na pytanie, dlaczego 
Beatlesi nie mogliby grać w orkiestrze, roz-
mawia KONRAD WÓJCIK

Trzymam się tego, co lubię rozmowa z Wiesławem Porwiszem
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W konkurencji tandemów miesza-
nych wystartowało troje reprezen-
tantów Brzeska. Izabela Cebula i Ga-
briel Zastawnik, stawiający pierwsze 
kroki w rywalizacji seniorów, odpadli 
już w 1/16 finału. Łatwo jednak skóry 
nie sprzedali. Przegrali po „rzucie zwy-
cięstwa” z Wiktorią Jądrzyk i Mate-
uszem Kląskałą (KK Dziewiątka-Ami-
ca Wronki), późniejszymi brązowymi 
medalistami. Lepiej spisał się Łukasz 
Łazowski, który z Natalią Bucholc 
(MLKS Tucholanka Tuchola) dotarł 
do ćwierćfinałów. Ostatecznie para 
została sklasyfikowana na piątym 
miejscu – tuż za medalowym podium. 
Mistrzami Polski zostali Dominika Bu-
cholc/Igor Kolonko (MLKS Tucholan-
ka/KS Polonia Łaziska Górne). 

W singlach mężczyzn wystarto-
wało 10 brzeskich kręglarzy. Najwcze-
śniej do rywalizacji przystąpili Bartło-
miej Hynek, Patryk Paryło i Bartłomiej 
Kordecki. Z tej trójki do 1/16 finału 
awansował jedynie Paryło, który po 
„bratobójczej” walce pokonał Hyn-
ka, natomiast Kordecki uległ Szymo-
nowi Klimkowi (KS Pilica Tomaszów 
Mazowiecki). W następnej rundzie 
do Patryka dołączyli Damian Czar-
necki, Jakub Kuryło, Łukasz Łazowski, 
Edward Szuba, Krzysztof Szuba, Jakub 
Tomczyk i Gabriel Zastawnik. Z tego 
grona tylko Kuryło nie wywalczył 
awansu do 1/8 finału, ulegając 0:2 re-
prezentantowi gospodarzy, Kamilo-
wi Fajkusowi. Wynik można uznać za 
sensacyjny, bowiem najbardziej uty-
tułowany kręglarz BOSiR-u był przed 
zawodami klasyfikowany na drugim 
miejscu w ogólnopolskim rankingu, 
podczas gdy jego rywal zajmował 
wówczas 31. miejsce. 

Do ćwierćfinałów dotarło pięciu 
podopiecznych Ryszarda Słowika. 
Odpadli Edward Szuba (wyelimino-
wany przez „Gabrysia”) oraz Tom-
czyk, po przegranej z … Fajkusem, 
który okazał się tego dnia zmorą 
brzeszczan. Do fazy gwarantującej 

minimum brązowe medale awan-
sowało dwóch – Gabriel Zastawnik 
pokonał Tomasza Uschlera (Pomor-
ski OZK), a Krzysztof Soból odprawił 
z kwitkiem klubowego kolegę, Da-
miana Czarneckiego. Obaj w walce 
o finał musieli uznać wyższość swo-
ich przeciwników. Szuba przegrał 
z Michałem Szulcem (SKK Polonia 
1912 Leszno), a Zastawnikowi na dro-
dze do tytułu mistrza kraju stanął … 
Fajkus, który ostatecznie zakończył 
zmagania ze srebrnym medalem. 
„Kris” i „Gabryś” podzielili się brązo-
wym krążkami (w „sprintach”, po-
dobnie jak w boksie olimpijskim, nie 
rozgrywa się meczów o trzecie miej-
sce). Patryk Paryło został ostatecznie 
na 6. pozycji. Miejsca pozostałych 
reprezentantów BOSiR-u: 7. Damian 
Czarnecki, 12. Jakub Tomczyk, 14. 
Edward Szuba, 15. Łukasz Łazowski, 
24. Jakub Kuryło, 36. Bartłomiej Kor-
decki, 39. Bartłomiej Hynek. 

W singlowym turnieju kobiet je-
dyną reprezentantką BOSiR-u była 
Izabela Cebula, która w dorosłych 
kręglach jest zupełną nowicjusz-
ką. Z uwagi na małą ilość startów 
w turniejowej drabince została upla-
sowana na 21. miejscu na 24 możliwe. 
Wygrała tylko jeden pojedynek i osta-
tecznie sklasyfikowano ją na 14. miej-
scu, co należy uznać za bardzo dobry 
wynik. Mistrzynią Polski została Natalia 
Włodarczyk (SKK Polonia 1912 Leszno). 

Sprinty to konkurencja loteryjna, 
wymagająca od zawodników dużej 
odporności psychicznej. Dużą rolę 
odgrywa tutaj także łut szczęścia, 
bo pojedynki nader często kończą 
się tak zwanym „rzutem zwycię-
stwa” porównywanym z seriami 
rzutów karnych w niektórych dyscy-
plinach sportowych. Na 39 meczów 
rozegranych w turnieju mężczyzn aż 
22 kończyło się „dogrywkami”. Wy-
starczyły niuanse, a końcowa klasy-
fikacja w tych zawodach mogłaby 
być zgoła odmienna. PP

„Gabryś” z przytupem wszedł w wiek seniora – fot. BOSiR Brzesko

Dwa brązowe medale

Kręglarze BOSiR Brzesko wywalczyli dwa brązowe medale pod-
czas rozegranych w Łaziskach Górnych Mistrzostw Polski tan-
demów mieszanych i „sprinterów” – ostatniej ubiegłorocznej 
imprezie tej rangi. Oba krążki zostały zdobyte w konkurencji 
„sprint”, a sięgnęli po nie Krzysztof Soból oraz Gabriel Zastawnik. 

Joanna Zastawnik jest młodszą 
siostrą Gabriela, jednego z naj-
bardziej utytułowanych brzeskich 
kręglarzy. Już teraz jest godną 
kontynuatorką rodzinnych suk-
cesów w tej dyscyplinie sportu. To 
ona pewnie zwyciężyła w młod-
szej kategorii. Gdyby startowała 
w rywalizacji chłopców, wynik 169 
strąconych kręgli dałby jej drugie 
miejsce, tuż za Wiktorem Przyby-
ło (173 punkty). W kategorii star-
szej zmagania dziewcząt zakoń-
czyły się zwycięstwem Bereniki 
Kramer (210 punktów). Cała trój-
ka to reprezentanci ZS-P Brzesko. 
Jedynym indywidualnym trium-
fatorem spoza brzeskiej „Dwójki” 
był Karol Kolbusz (SP 3 Brzesko), 
który osiągnął najlepszy wynik 
całych mistrzostw – 232 punkty. 

Równolegle z indywidualną 
klasyfikacją prowadzona była 
też punktacja drużynowa, w któ-
rej sumowano sześć najlepszych 
wyników w każdym zespole. W tej 
oba złota wywalczył ZS-P Brzesko. 
Dwa drugie miejsca zajęła SP 3 
Brzesko, a po jednym brązowym 
medalu zdobyły ZS-P Jadowniki 
(klasy III-V) oraz SP Bucze (klasy 
VI-VIII). W zawodach startowała 

także reprezentacja Szkoły Pod-
stawowej z Mokrzysk. Łącznie na 
starcie stanęło równe 100 osób – 
59 dziewcząt i 41 chłopców. Część 
z nich już teraz regularnie uczest-
niczy w treningach sekcji krę-
glarskiej BOSiR-u, prowadzonych 
przez Ryszarda Słowika. Wielu 
z nich kontynuuje rodzinne tra-
dycje. Tak duże zainteresowanie 
świetnie rokuje na przyszłość tej 
dyscypliny sportu w Brzesku. 

Joanna Zastawnik do Mistrzostw 
Gminy przystępowała w roli fawo-
rytki, wszak kilka tygodni wcześniej 
zajęła drugie miejsce w między-
narodowym turnieju rozgrywanym 
w Gostyniu. Na tych samych zawo-
dach srebrny medal wywalczył inny 
nasz przedstawiciel o kręglarskim 
nazwisku. Michał Kuryło również 
podąża w ślady swojego starszego 
brata, Jakuba, etatowego repre-
zentanta Polski, który – mimo mło-
dego wieku – posiada niezwykle 
bogatą kolekcję trofeów wywalczo-
nych w imprezach rangi krajowej 
i światowej. – Nazwiska zobowiązują 
– komentowano w Gostyniu posta-
wę Joanny i Michała. A przecież są 
oni jednymi z wielu utalentowanych 
żaków i młodzików z Brzeska. WP

WYNIKI
Dziewczęta (klasy III-V): 1. Joanna Zastawnik, 2. Wiktoria Hudy, 
3. Ada Pytka (wszystkie ZS-P  Brzesko).  
Chłopcy (klasy III-V): 1. Wiktor Przybyło, 2. Kacper Klaus (obaj ZS-P 
Brzesko), 3. Antoni Fido (SP 3 Brzesko).
Dziewczęta (klasy VI-VIII): 1. Berenika Kramer, 2. Paulina Czyż, 3. Oli-
wia Grabka (wszystkie ZS-P Brzesko).
Chłopcy (klasy VI-VIII): 1. Karol Kolbusz (SP 3 Brzesko), 2. Dominik 
Szakuła, 3. Bartosz Bodura, (wszyscy ZS-P Brzesko).
Drużynowo (klasy III-V): 1. ZS-P Brzesko, 2. SP 3 Brzesko, 3. ZS-P Ja-
downiki, 4. SP Bucze. 
Drużynowo (klasy VI-VIII): 1. ZS-P Brzesko, 2. SP 3 Brzesko, 3. SP Bu-
cze, 4. SP Mokrzyska, 5. ZS-P Jadowniki.

Reprezentacja ZS-P Brzesko – najliczniejsza i najbardziej utytułowana – fot. 
BOSiR Brzesko

Nazwiska zobowiązują

W połowie grudnia rozegrane zostały Mistrzostwa Gminy 
szkół podstawowych w kręglach klasycznych. Zawody 
zdominowała reprezentacja brzeskiego Zespołu Szkolno-
Przedszkolnego, której przedstawiciele zdobyli aż 12 medali 
(na 18 możliwych) – w tym 5 złotych. W gronie zwycięzców 
jedno nazwisko brzmi bardzo znajomo.  
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W Jadownikach grano w klubie F/X, 
a w Buczu w Paragrafie 22. Dzisiaj 
po tych lokalach pozostało już tylko 
wspomnienie, tak samo jak o świet-
ności tej dyscypliny, w której brzesz-
czanie odnosili znaczące sukcesy 
w zawodach rangi nie tylko ogólno-
krajowej, ale i europejskiej. 

Śmiało można stwierdzić, 
że spowodował to Władysław Bujak, 

właściciel pubu Eden. To on pierw-
szy zaczął organizować turnieje. 
Początkowo o zasięgu lokalnym, 
jednak po jakimś czasie do Brzeska 
coraz częściej przyjeżdżali darte-
rzy z niedalekiej Bochni i Krakowa. 
Niektórzy na własną rękę wyruszali 
w Polskę, by spróbować sił w moc-
niej obsadzonej rywalizacji. Czy-
nili to na tyle dobrze, iż zrodziła się 

myśl, żeby ten brzeski dart „zale-
galizować”. W ten sposób w funk-
cjonującym jeszcze wtedy TKKF So-
kół Brzesko powstała nowa sekcja 
sportowa, niewiele później (a być 
może w tym samym czasie) w ślady 
Sokoła poszedł (o zgrozo! - też nie-
istniejący) Olimp Brzesko, w którym 
pierwsze skrzypce grał Marcin Ku-
siak, najlepszy wówczas miejscowy 
darter. Sokół miał z kolei Grażynę 
Staniec, wschodzącą gwiazdę pol-
skich lotek. Wkrótce dołączyli do niej 
i innych kolegów dwaj dobrze roku-
jący bochnianie – Paweł Gałczyń-
ski oraz Robert Maliszczak. 

HISTORYCZNY TURNIEJ 
Niezależnie od tego podziału i tak 
wszyscy spotykali się najczęściej 
w Edenie, gdzie razem trenowa-
li i rywalizowali w wewnętrznych 
turniejach organizowanych na-
dal przez gościnnego Władysła-
wa Bujaka, o którym Dziennik Polski 
z 28 listopada 2002 roku pisał tak: To 
właśnie właściciel tego lokalu, roz-
propagował tę dyscyplinę sportu, 

dzięki czemu Brzesko jest jednym 
z najważniejszych ośrodków dar-
ta w kraju. Uwaga ta ukazała się 
w tekście zatytułowanym „Grażyna 
najlepsza w kraju”. Do tego wątku 
jeszcze wrócimy.

Rok przed tym artykułem 
w tymże Edenie odbył się najbar-
dziej spektakularny w historii brze-
skiego darta turniej – I Ogólno-
polski Turniej o Puchar Burmistrza 
Brzeska. Na starcie stanęło blisko 
200 zawodniczek i zawodników. Aż 
trudno dziś uwierzyć, jak kameralny 
raczej lokal był w stanie pomieścić 
tak liczną rzeszę grających. Nie-
mal w komplecie zjawiła się cała 
czołówka krajowa. Brakowało tylko 
Krzysztofa Ratajskiego ze Skarży-
ska-Kamiennej, który już wtedy za-
powiadał się na gracza światowego 
formatu. Był za to Waldemar Rydzik 
z Nowej Dęby, aktualny wówczas 
mistrz Polski, który z roli faworyta 
wywiązał się stuprocentowo. Rywa-
lizację kobiet wygrała wtedy Kami-
la Gorgol z Lublina. Brzescy darterzy 
otrzymali od mistrzów lekcję suro-
wą, ale – jak pokazała najbliższa już 
przyszłość – wielce pożyteczną. 

PASMO SUKCESÓW
Na pierwsze efekty tej nauki nie trze-
ba było długo czekać. Już miesiąc 
później (w grudniu 2001) w Otwar-
tych Mistrzostwach Lublina Marcin 

Brzeska Liga Darta
W Domu Ludowym w Buczu została rozegrana pierwsza kolej-
ka Brzeskiej Ligi Darta (BLD) organizowana przez Ligę Darta, 
Urząd Miejski i Mariusza Świątkowskiego, głównego pomy-
słodawcę i koordynatora tych rozgrywek. Zwyciężył Sławomir 
Jarosz, który w finale pokonał Romana Borowca. 

W inauguracyjnych zawodach 
uczestniczyło 40 osób. Obaj finaliści 
to reprezentanci gospodarzy. Obok 
licznej grupy mieszkańców Bucza 
na starcie stanęli też goście z No-
wego Sącza i Krakowa. 

Na miejscach 3-4 sklasyfiko-
wani zostali Daniel Chudzik i Mate-
usz Pięta. Swoich sił spróbowali też 
sołtys Bucza Daniel Szczupał i soł-
tys Kamil Trąba oraz radny miejski 
Rafał Cichoński. Obaj sołtysi dotarli 
do ćwierćfinałów, plasując się osta-
tecznie na miejscach 5-8. W turnie-
ju wzięła udział też jedna kobieta, 

Natalia Kargol. Wystartował też 
sam organizator, który ukończył 
zmagania na miejscach 17-24.

Turniej należy ocenić jako per-
fekcyjnie przygotowaną imprezę 
– zarówno pod względem sporto-
wym jak i organizacyjnym. Zawody 
odbywają się w niedawno wyre-
montowanej sali Domu Ludowego, 
w którym mieści się również remiza 
miejscowej OSP. Za sprawą Ma-
riusza Świątkowskiego zawodni-
cy mają do dyspozycji 8 profesjo-
nalnych stanowisk wyposażonych 
w wyświetlacze i tablety. Wszystko 
zintegrowane jest w jeden system 
zapewniając podgląd wyników na 
bieżąco. Dodatkowo zainstalowane 
są dwie tarcze „rekreacyjne” – dla 
dorosłych i dzieci. 

O Brzeskiej Lidze Darta w Bu-
czu myślano już od pewnego czasu. 
Dwa lata temu został tam rozegrany 
pierwszy oficjalny turniej, o zasięgu 
lokalnym z udziałem 16 zawodników. 
Od tej pory odbyło się jeszcze kilka-
naście nieoficjalnych zawodów. Po-
mysłem Mariusza Świątkowskiego 
zainteresowała się dyrektor Wydziału 
Strategii i Rozwoju Barbara Kuczek, 
która spowodowała, że do organizacji 

regularnych rozgrywek włączył się 
Urząd Miejski. Inicjatywę poparł bur-
mistrz Brzeska Tomasz Latocha, który 
całe przedsięwzięcie objął honoro-
wym patronatem. W ten oto sposób 
w gminie Brzesko nastąpił renesans 
dyscypliny sportowej, która przed 

dwudziestu laty cieszyła się olbrzy-
mią popularnością, a brzescy dar-
terzy odnosili w niej spektakularne 
sukcesy. Nasza redakcja objęła to 
przedsięwzięcie patronatem medial-
nym, dlatego sukcesywnie będziemy 
o nim informować. DS

Historia brzeskiego darta
American Dart był w gminie Brzesko niezwykle popularny na przełomie wieków. W każdym 
szanującym się pubie stała przynajmniej jedna tarcza oblegana od otwarcia do zamknięcia. 
W samym mieście brylował klub Eden z czterema stanowiskami do darta.
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Let’s Play
Główny pomysłodawca BLD, Ma-
riusz Świątkowski, powołał do ży-
cia Stowarzyszenie Let’s Play, któ-
rego główną działalnością będzie 
popularyzacja darta i nadzór nad 
ligowymi rozgrywkami. Pierwsza 
edycja ma się składać maksy-
malnie z 24 turniejów. W styczniu 
zawody rozgrywane są w każdy 
piątek. Na początku lutego zo-
stanie podjęta decyzja, czy taka 
częstotliwość zostanie utrzyma-
na (rozpatrywany jest cykl co-
dwutygodniowy). Finał na pew-
no nastąpi w czerwcu tuż przed 
2024 Superbet Poland Darts 
Masters, największej tegorocznej 
imprezie rozgrywanej w tej dys-
cyplinie w naszym kraju. Jest to 
turniej wchodzący do cyklu World 
Series Of Darts Limited, dlatego 
w gliwickiej PreZero Arenie spo-
tkają się najlepsi aktualnie za-
wodnicy na świecie. Co ma to 
wspólnego z Brzeską Ligą Darta? 
Otóż zawodnicy, którzy zajmą trzy 
pierwsze miejsca w końcowej 
klasyfikacji, otrzymają w nagro-
dę trzy bilety na to wydarzenie. 
Swoje nagrody dla najlepszych 
ufunduje również Urząd Miejski. 
Do zakończenia rozgrywek po-
zostało jeszcze wiele turniejów. 
W pierwszym z nich wystartowało 
40 osób, a zainteresowanie stale 
rośnie. Organizatorzy zapewniają, 
że aktualnie są w stanie przepro-
wadzić zawody z udziałem nawet 
64 darterów. WP 

Kusiak zajął czwarte miejsce, w ry-
walizacji pań Grażyna Staniec była 
druga, a Andżelika Kudrewicz 
czwarta. Na początku 2002 roku 
Marcin klasyfikowany był na 4. miej-
scu w ogólnopolskim rankingu, 7. 
miejsce zajmował Maciej Bujak, 
Grażyna w kategorii open klasyfiko-
wana była na 24. pozycji (najwyższej 
wśród kobiet). Co ciekawe, w osob-
nym rankingu dla płci pięknej noto-
wana była na 2. miejscu. Dla niej już 
wkrótce zaczęło się trwające przez 
cały sezon 2002/2003 pasmo suk-
cesów. W sześciu turniejach cyklu 
Grand Prix Polski ani raz nie schodziła 
z medalowego podium. Trzykrotnie 
była pierwsza, dwa razy druga, a raz 
trzecia. Przed ostatnimi zawodami 
w Warszawie uzyskała taką przewa-
gę nad rywalkami, że do końcowego 
triumfu wystarczyła jej tylko obec-
ność w pierwszej rundzie zawodów. 
Nie poprzestała jednak na minimum. 
Do stolicy pojechała i … wygrała. 
Wcześniej, w drodze do tego trium-
fu, musiała zwiedzić całą Polskę, bo 
turnieje rozgrywane były w Krośnie, 
Lublinie, Olsztynie, Gorzowie Wielko-
polskim i Zamościu. Najważniejsza 
dla niej impreza sezonu miała miej-
sce 22 marca 2023 roku w Siedlcach, 
gdzie rozegrane zostały Mistrzostwa 
Polski. Mimo wcześniejszych sukce-
sów tylko miejsce w pierwszej trój-
ce krajowego czempionatu dawa-
ło jej prawo startu w zbliżających 
się wówczas Mistrzostwach Europy. 
Plan wykonała, wywalczyła brązowy 
medal, a jednak do dzisiaj wspomi-
na te zawody z pewna nutką żalu. 
W półfinale przegrała z odwieczną 
rywalką, która już wcześniej stawała 
jej na drodze do zwycięstw w innych 
turniejach. Tym koszmarem była dla 
niej Agnieszka Szewczyk z Lublina, 
późniejsza koleżanka z reprezenta-
cji Polski. Dwa tygodnie później obie 
wyjeżdżały do holenderskiego Wel-
hoven na Mistrzostwa Europy – dla 
Grażyny już drugie w karierze. 

EUROPEJCZYCY 
Na te pierwsze pojechała rok wcze-
śniej. O naszej reprezentantce 
w kwietniu 2002 roku na naszych 
łamach pisaliśmy tak: ...to zawod-
niczka wszechstronnie utalentowa-
na. Przed laty z powodzeniem upra-
wiała kręgle w TKKF Sokół. Prezes 

(Adam – przyp. red.) Malaga dłu-
go nie mógł pogodzić się z faktem 
odejścia tej zawodniczki z zespołu. 
Po kilku latach milczenia dała o so-
bie znać jako czołowa polska dar-
terka. Mistrzostwa Europy w 2002 
roku rozgrywane były w Platja d’Aro 
(Hiszpania). Stańcówna jechała 
tam w towarzystwie trzech kolegów 
z brzeskich klubów. Do reprezenta-
cji obok niej zostali powołani Marcin 
Kusiak, Robert Maliszczak i Paweł 
Gałczyński. Ten ostatni był wówczas 
świeżo upieczonym brązowym me-
dalistą Mistrzostw Polski, podczas 
których w meczu o trzecie miejsce 
pokonał broniąceho tytułu Wal-
demara Rydzika – tego samego, 
który rok wcześniej zdobył w Brze-
sku Puchar Burmistrza. Brzeszcza-
nie w Hiszpanii wielkich sukcesów 
nie odnieśli, jednak już sam fakt 
występowania z białym Orłem na 
piersiach napawał ich wszystkich 
dumą. 

Grażyna rok później dosta-
ła jeszcze raz szansę zawojowania 
Europy. Nawiasem mówiąc, wspo-
mniany już tutaj Adam Malaga, 
jako prezes TKKF Sokół, pozyskiwał 
sponsorów, którzy sfinansowali wy-
jazd Grażyny do Holandii. Ta była 
bliska zdobycia brązowego meda-
lu. W konkurencji 301 debel razem 
z Alicją Stawską (Kędzierzyn-Koź-
le) stanęły do walki o trzecie miej-
sce, jednak musiały uznać wyższość 
przeciwniczek. Czwarte miejsce na 
Starym Kontynencie, wywalczone 
po eliminacjach, w których trzeba 

było wcześniej pokonać kilka setek 
rywalek, to jednak wspaniałe osią-
gnięcie. W 2003 roku na ustach całej 
Polski był Małysz. W brzeskim spo-
rcie najczęściej mówiło się o Gra-
żynie. Dlatego w Dzienniku Polskim 
z 21 marca 2003 roku porównano ją 
do króla nart, oczywiście w wymia-
rze lokalnym. 

ZAMIAST FINAŁU
Po 2003 roku zainteresowanie dar-
tem zaczęło spadać. Ówcześni 
dwudziestolatkowie postawili na 
kariery zawodowe, nie mając już 
zbyt wiele czasu, by oddawać się 
swojej młodzieńczej pasji. Dyscypli-
na, którą uprawiali, tylko w nielicz-
nych przypadkach daje możliwości 
zarobkowania na wystarczającym 
poziomie. Jednak jest to sport, któ-
ry znakomicie nadaje się na spę-
dzanie wolnego czasu. W miłej at-
mosferze, a jednak z domieszką 
adrenaliny, którą zawsze wyzwala 
rywalizacja. Dlatego z uwagą przy-
glądamy się renesansowi lotek za 
sprawą pasjonatów z Bucza. Być 
może tam właśnie rodzi się talent 
na miarę Krzysztofa Ratajskiego. 

EPILOG
Faktem bezspornym jest, że w na-
szej gminie kolebką darta na za-
wsze pozostanie nieistniejący już 
pub Eden. Tak jak klan Rydzików 
– Tadeusz, Tomasz i Waldemar 
– stworzyli potęgę tej dyscypliny 
w Nowej Dębie, w Brzesku uczynili 
to samo Władysław Bujak oraz jego 

synowie Jakub, Wojciech i Maciej, 
który z całej czwórki osiągał najlep-
sze wyniki, przez pewien czas plasu-
jąc się w pierwszej dziesiątce ogól-
nopolskiego rankingu. Pamiętam, 
jak wielką radość przyniosło mu za-
jęcie trzeciego miejsca w IV Grand 
Prix Polski w 2003 roku w Gorzowie 
Wielkopolskim. Potrafił znakomicie 
łączyć sport z życiem zawodowym, 
a przede wszystkim cieszyć się ży-
ciem, które – niestety – w 2008 
roku przerwała tragiczna śmierć. 
16 stycznia tego roku obchodził-
by 42. urodziny. To Jego pamięci 
dedykuję powyższe wspomnienia. 
Waldemar Pączek
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WYDARZENIA

- Zainaugurowane w zeszłym roku 
rozgrywki spełniły swój najważniej-
szy cel, jakim jest popularyzacja 
szachów wśród dzieci i młodzie-
ży. Stworzyliśmy także możliwość 
spróbowania swoich sił starszym 
amatorom królewskiej gry. To daje 
nam motywację do kontynowania 
tej formy rywalizacji. Już teraz pra-
cujemy nad systemem, który bę-
dzie obowiązywał w tym roku – za-
powiada Mariusz Klimczak, główny 
sędzia BLS. Poza Porębą Spytkow-
ską ligowe turnieje rozgrywane były 
w szkołach podstawowych w Ja-
sieniu, Mokrzyskach i Okocimiu oraz 
w Regionalnym Centrum Kultural-
no-Bibliotecznym w Brzesku. W każ-
dym z nich startowało ponad 50 
zawodniczek i zawodników, czyli 
więcej niż przewidywał regulamin. 
Temu drobnemu złamaniu przepi-
sów nikt jednak się nie sprzeciwiał. 

W zawodach wieńczących ligowe 
rozgrywki w każdej z czterech kategorii 
zwycięstwa odnieśli ci sami szachiści, 
którzy zajęli pierwsze miejsca w koń-
cowej klasyfikacji. Potwierdzili tym sa-
mym, że na tytuły mistrzów gminy 
w pełni sobie zasłużyli. Podsumujmy 
zatem przebieg historycznej, pierwszej 
edycji Brzeskiej Ligi Szachowej. 

W grupie A (rocznik 2007 i star-
si) zwycięstwo Wojciecha Urbań-
skiego ani na chwilę nie podlegało 
dyskusji. Szachista ze Szczepanowa 
okazał się najlepszy w aż czterech 
z pięciu turniejów całego cyklu. Tyl-
ko w trzecim z nich, rozgrywanym 
z Jasieniu mógł się poczuć lekko za-
grożony, kiedy zajął „dopiero” trzecie 
miejsce, dając się wyprzedzić Ja-
nowi Pacurze z Mokrzysk i Filipowie 
Kordzie z Bucza. Jan Pacura jako 
jedyny zakłócił skład pierwszych 
trójek w poszczególnych zawodach 
i uczynił to w sposób spektakularny, 
sięgając w Jasieniu po złoty me-
dal. W pozostałych turniejach na 
podium zawsze stawali Wojciech 
i Mariusz Urbański oraz Filip Korda. 

W rywalizacji dziewcząt równie 
wyraźna była dominacja Katarzy-
ny Szuby, która wygrała trzy turnie-
je, w dwóch pozostałych zajmując 
drugie i trzecie miejsce. Poza repre-
zentującą UKS Dragon Mokrzyska 
szachistką w dwóch innych turnie-
jach wygrywały Weronika Stachera 
(ZS-P Brzesko) znana głównie jako 
… wicemistrzyni Polski w judo oraz 
Liliana Lechowicz (MOK Brzesko), 
która ligowe zmagania ukończyła 
na trzecim miejscu. Srebrny medal 

wywalczyła regularnie gromadząca 
punkty Jagoda Kubiczek z Mokrzysk. 

Szachiści z rocznika 2008 i młod-
si rywalizowali niejako w dwóch ka-
tegoriach. W „open” zacięta rywali-
zacja o pierwsze miejsce toczyła się 

do ostatniej rundy ostatniego tur-
nieju. Ostatecznie najwięcej punktów 
zgromadził Kacper Węgrzyn (UKS 
Dragon Mokrzyska), który – co cie-
kawe – zwycięstwo w całym cyklu 
zapewnił sobie dopiero 9 grudnia, 
kiedy to jedyny raz stanął na naj-
wyższym stopniu podium. Zarówno 
on jak i drugi w klasyfikacji końcowej 
Kamil Grzesik z Poręby Spytkowskiej 
wystartowali we wszystkich pięciu 
turniejach. Trzecie miejsce w tej ka-
tegorii zajął Radosław Lechowicz 
(MOK Brzesko), który jednak opuścił 
inauguracyjne zawody. W pozosta-
łych czterech regularnie stawał na 
medalowym podium – dwukrotnie 
na stopniu najwyższym, raz jako 
srebrny medalista.

Spora grupa szachistów star- 
tujących w grupie B to zawodnicy 
w wieku do 10 lat. Tak wielkie zain-
teresowanie szachami wśród naj-
młodszych bardzo cieszy organiza-
torów, którzy już przed rozpoczęciem 
pierwszego turnieju postanowili 
uruchomić odrębną klasyfikację dla 
tej grupy wiekowej. Tutaj klasą dla 
siebie był Iwo Kasperski (Szach-
-Mat Brzesko), który aż czterokrotnie 
zajmował pierwsze miejsce. Tylko 
raz wyprzedził go Wiktor Michałek 
(UKS Dragon Mokrzyska – SP Oko-
cim), który ostatecznie ligę ukończył 
na trzecim miejscu (w pierwszych 
zawodach nie uczestniczył). Obu 
chłopców rozdzieliła wspomnia-
na już wyżej Katarzyna Szuba, która 
cztery razy stawała na turniejowych 
podiach. MB

Na pierwszym planie Katarzyna Szuba i Kacper Węgrzyn. Oboje są z Mokrzysk i triumfowali w swoich kategoriach. 

KLASYFIKACJA GENERALNA
2007 i starsi: 1. Wojciech Urbański (KS Kana Tarnów – Szczepanów), 
2. Mariusz Urbański (Szach-Mat Brzesko), 3. Filip Korda (MKS MOS Wie-
liczka – Bucze). 
2008 i młodsi: 1. Kacper Węgrzyn (UKS Dragon Mokrzyska), 2. Kamil Grze-
sik (ZSTiB Brzesko – Poręba Spytkowska), 3. Radosław Lechowicz (MOK 
Brzesko).
Do lat 10: 1. Iwo Kasperski (Szach-Mat Brzesko), 2. Katarzyna Szuba (UKS Dra-
gon Mokrzyska), 3. Wiktor Michałek (UKS Dragon Mokrzyska – SP Okocim).
Dziewczęta: 1. Katarzyna Szuba (UKS Dragon Mokrzyska), 2. Jagoda Ku-
biczek (Mokrzyska), 3. Liliana Lechowicz (MOK Brzesko).

Brzeska Liga Szachowa

Mikołajkowym turniejem rozegranym w Szkole Podstawowej w Porębie Spytkowskiej zakoń-
czyła się pierwsza edycja Brzeskiej Ligi Szachowej (BLS) organizowanej przez Urząd Miejski 
w Brzesku oraz Miejski Ośrodek Kultury. 
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